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Faszysto-wska policja strzela do bezbronnych tłUIllÓW-
Apel Włoskiej Partii Komunistycznej do narodu 

RZYM, PAP - W miejscowości Pozzu 
oli w prowincji neapolitańskiej doszło w 
czwartek wieczorem do poważnego za­
machu, zorganizowanego przez faszy­
stów i monarchistów. 

Na tłum zebrany na wiecu, na którym 
przemawiał posel komunistyczny Alicata, 
rzucono z tarasu domu bombę dużych 
rozmiarów. Eksplozja bomby spowodo· 
wała zranienie 23 osób. 

RZYM, PAP. - Wczoraj rano odbył 
się w Neapolu pogrzeb 2-ch Włochów, 
zabitych przez policję. 

"Zbrodniczy zamach przetjw towarzyszo 
wi Palmiro Togliatti wywołał w całych 
Włoszech i na całym świecie s}>ontaniczną 
i niepohamowaną falę protestow i oburze 
nia, wobec której ci, którzy są odpowie­
dzialni za sytuację polityczną w kraju., zo-

stali zmuszeni do wyrażenia obłudnego 
ubolewania. . 

Jednomyślne, spontaniczne wstrzymanie 
się od pracy pracowników wszystkich ka­
tegorii na terenie całego kraju stało się 
W}'Tazem opinii ogółu, że godny potępie-

Obawry o życie Togliattiego 
RZYM ('PAP). - Pod k'oniec piątkowego posiedzenia w Senacie włoskim 

na salę obrad prz'f,byli senatorzy Pertini i Porzio ora1 poseł Mole, informując 
zebranych senatorów o stanie zdrowia Palmiro Togliatti'ego. Sena10r Pertin! za­
komunikował, że był przyjęty w szpitalu przez dr Panone, który oświadczył im, 
iż stan zdrowia Togliatti'ego budzi poważne obawy z powodu komplikacji, Ja­
kie nastąpiły na skutek zapalenia płuc. 

Możność powr.otu Togliatti'ego do zdrowia - stwierdził dr Pallone - na­
leży szacować na 50 proc. Stan ogólny jest raczej ciężki. 

Jednoaeśnie dr Pallone zaprotestował w imieniu własnym oraz profeso­
rów-chirurgów - Valdoniego i Frugoniego z powodu systematycznych fał­
szerstw, dokonywanych przez ołicjalną propagandę odnośnie biuletynu w spra­
wie stanu zdrowia rannego. 

iat o ur o y na 

nia czyn wypływa z polityki niezgody 
i prowokacji, prowadzonej od dłuższego 
czasu przez' tych, którzy kierują losem 
kraju. 

Konfederacja Pracy, którą front demo­
kratyczno-ludowy poparł w pełni - kiero­
wała imponującym ruchem mas. Manife­
stacja znajduje analogię jedynie z okre­
sem, kiedy klasa robotnicza w naszym kra 
ju stała u szczytu swego zwycięskiego po­
chodu. Miliony pracowników, robotnikow, 
techników, urzędników, chłopów i rzq­
mieślników, mężczyzn. i kobiet, mimo 
grózb i gwałtów ze strony rządu wystą­
piło do walki i potrafiło przeciwstavrić 
się rządowi. 

Wszyscy pra~ęIi przeciwstawić sie pro 
wokatorom wOJennym, których towarzy:;z 
Togliatti zdemaskował i potępił. 

Zdemaskował on również grupy reak­
cyjne i warstwy uprzywilejowane kt6re 
zamierzały za wszelką cenę unieinn:'.;iilTn ~ 
realizację tycb zasad nowej demokracji 
ludoweJ, które po raz pierwszy sfOI'mulo­
wane zostały we Włoszech przez towal'ZV-
Sza Togliatti'ego. . 

r 

W Genui doszło do poważnych incy­
dentów. Prefekt ogłosi! stan wyjątkowy, I 
który jednakże został odwołany na sku- I 

tek dojścia do porozumienia z przedsŁa- \ 
wicielami mas. Ludność cywilna przy­
jęł('ł na siebie obowiązek zaniechani~ blo : 
kady ulicznej, zaś prefekt przyrzekł wy- I 

cofać z ulic patrole policyjne i zaprze­
stać wszelkich kroków agresywnych. 
Jednakże wbr~w umowie i na tychmiast 
po jej zawarciu zmotoryzowane oddziały 
policji zaczęły szybko objeżdżać ulice, I 
strzelając na oślep i bez przyczyny. W I Z wszystkich kraJaów napływa aą rezultacie 2 osoby zostały zabite, a 3 wyrazy sympatji dla Palm:ro 1.1 i ~tU~~'l 
ranne. Porucznik policji i agent również I Franq-a , 
odnieśli rany. 

W To r a nto doszło do gwa łto wnych ... -P-A-R ...... y'·Ż ..... (P .... A""':::"'P-) -. ~B-iu-r-o-:"CG~T ..... w-:-in:-,-ie-n~iu-:r-ra.-:n­
starć między policją i demonstrantami. cU8kiej klasy robotniczej wydało komunikat, 
Są ranni po obu stronach. w którym, w zwią.zkn z zamaehem na Togliatti' 

W Mediolanie zdemolowano 'lokal ego, potępia kampanil} re&kcji nllędzynarodo­
chrześci]'ańskiej' demokracJ·i. Przy teJ' wej, która uzbraja za,ma,chowoow 1 fa.na,tyk6w. 

Zapewniając proletariat włoski o swej sympa.-
okazji wyszło na jaw, że chrześcijańscy tii i solidarności, biuro CGT wzywa klasę ro­
demokraci ukrywali w swym lokalu 24 botniczą do jak na,jwi~kszej czujnotic1 wobec 
karabiny, 2 skrzynie z amunicją i 2 skrzy knowa:/!. reakcji. 

USA 

zama.ch fa,~zystowski na. życie wodza. komunt­
stów włoskich jest re~ultatem' politykt impe­
rializmu amerykańSkiego, mieszającego się do 
spraw wewnłtrznych WIoch i otaczającego 
opieką faszystów włoskich. Depe~7,ę kończy 
zapewnienie, że Komunistyczna Partia USA 
dołoży wS2:ystkich sił, żeby zdemaskować po­
litykę imperialistów USA w oczaCA ca.rego na.­
rodu. 

Czechosłowacja 
nie bomb. Około 100 lokali antydemo­
kratycznych w większych i mniejszych 
miejscowościach zosŁało zdemolowanych 
przez lwdność, 

Dziennik "Unita" z 16 lipca ogłasza apel 
v\1oskiej Partii Komunistycznej do naro­
Ou. następujące:i treści: 

PRAGA (PAP). 'Prezydium Czechosłowac­
kiego Zgromadzenia Narodowego przesłało na 
ręce przywódcy komnnistów włoski rh Togliat-

NOWY JORK (PAP). Komunistyczna. Par- tie'go depeszę, w której wyraża oburzenie z 
tia USA przesłała do sekretarz& generalnegC! powodu haniehnego zamachu. popełnionego na 
Komunistycznej Partii Włoch Togliatti' ego de nim w chwili, gdy pełnił swe funkcje parla­
pe~zę. w której życzt!,c mu j&k najrychlejszego mentarne. Jesteśmy przekonani - stwierdza 
powrotu do zdrowia, podkreśla, że zbrodniczy I depesza, że zbrodniczy ten czyn wymierzony 

we rezolucje Rady Bezpieczeństwa 
w sprawie zażegnania konfliktu w Pa~estynie 

LA'KE S;UCCESS (pAP). Rada BeZPieC?.eń-l~kiE'j, upoważnia !€kretarza g€!leIć'.~go ONZ 
~twa na c~artkowym nocnym posiedzet:tiu z Trygve Lie, dl> podejmowania odpowiedniej 
rueznacznymi poprawkami przyjęła rezolucję akcji celem zapewn:enia person.elu i fund~y, 
llID.erykańską w sprCiwie Pa.Iestyny. Za rezolu. niezbędnych ~la dal~zej d~ła.ln~i rozjemcy 
cją glosowało 7 członków Rady, przeciwko 1- ONZ w okreSIe zawleS7.ema brom. 
(Syria) wstrzymali sip od glosowania przed_ Rozpatrzenie wniosku sYrYjs'kiego, doma-
sLawiciel~ ZSRR, Ukrainy i Argentyny. gającego się przekazania problemu palestyń. 

Glówne Dunkty rezolucji, która stwierdza skiego Międzynarodowemu Trybunałowi Spra 
na wstępie . -że Arabowie konsekwentnie od- wiedliwości, zostało odrzucone do następnego 
1'l.uca:.i kąkakrotnie apele o utrzymanie 'Tozei- posiedzenia Rady. 
mu S<', następujące: I W toku dysku~ji nad paragrafem 8-ym re. 

1) Sy Il'1Cj8 w Palestynie zagraża pokojowi. zolucji amerykańSkiej :za.leeającym rozjemcy 

ONZ l'~zeprowadzenie dochodzpń w sprawie 
zglos?ol'1ych wypadków pogwałcenia rozejmu, 
delegat brytyjski Cadogan usnował wlńąć w 
obronę Arabów 

Zydzi zdobyli Nazaret 
TEL AVIV, PAP. - Oficjalny komu· 

nrkat Izraela donosi, że oddziały żydow­
skie zdobyły po gwałtownej walce Naza. 
ret. Wzięto do nia,woli znaczną ilość 
jeńców. 

2) Obie strony walczące muszą. najpóźniej 
w ci<igu t.rz.ech dni wyrazić zgodę na zawie_ 
&;:';:fue działań wojennych. la buntów •• w armii 

hył nie tylko przeci~ko Wam, lecz poprzez 
Was Tównież przeciwko "'łłG.i klasie robotni. 
czeJ oraz zasadom prawdziwej demokra.cj! 1 
wolności, których jesteŚCie oddanym i wybtt-, 
nym przedstawicielem. 

ZSRR J 
1IOSKWA (PAP). W cał:vm Z\\'iązku Ra­

dzieckim panuje olbtz-.rmie oburzenie z powo­
du haniebnego zamacllu faszystowskiego na. 
sekretarza. generalnego Wło3kiej Partii Komu­
nistycznej. 

W zakładach pracy Mo s k\vy , Leningradu i 
innych miast ZSRR na wieść o z~llarhu na ży­
cie Togliatti' ego odbyły się spontanic'zne ,,' ie­
ce, w kt6rych wzięły udział Jzicsią t ki tysię­
cy robotników radziecki~h. 

Tak np. w fabryce samochodów im. Stalina 
w Moskwie robotnicy, przemawiając wobec 
wielotysięczuej załogi, w sło'\\ ach nabrzmiałych 
gniewem podkreślali, że reakcji nie uda się 
zdradzieckimi' strz:tłami zastraszyć sił postępo­
wych, ani od wrócić wstecz koła hi.storl1. 

Kolejarze tzw. Oktiabrskiej Dyrekcji Kole: 
jowej w specjalnym komunika cie łączą swój 
glos oburzenia z oburzeniem całej po~tępowej 
ludzkości i stwierdzają, że naród włoski potrafi 
przeciwstawić się wrog:Dl siłom clązącym do je­
go ujarzmienia. 

Również przedstawiciele na11ki ra'dzieckiej 
dali wyraz swojemu oburzeni'l. Prezydent Aka­
demii Nauk ZSRR Sergiej Wawiłow opubli­
kował w prasie radzieckiej oświadczenie, w 
którym podkreśla, że zamach na Togliatti' ego 
jest nowym aktem terroru, świadczą.cym o stra­
chu reakcji przed wzrostem wpływów idei ko'" 
munistyczne,j w szerokich masach. WawiłoW' 
wyraża. przekon!\.llie, że naród włoski. który 
wniósł wkład do skarbca kultury świc.towej, 
potrafi obronić zdObycze demokracji przed za.­
kusami reakcji. 

Sophuli 3} Niezastosowar.ie się do t.€.go rozkazu sta­
nowić będzie pogwałcen1E> pokoju i pociągnie I 
za sobą ialszą akc;e w myśl postanowień roz.. Jednostki wojsk ateńskich 
działu 7_go Karly ONZ, przewidującego sank- . . . 

przechodzą na stronę generała Markosa 
. ' . " ~ odarcze polilyczne i militarne. RZYM (PAP). AgenCja Eleften Ellada ko. 

C)€ ",o. p , . .. d' 12 li -38 b t r 
4) Zawieszenie działań wojennych w Jero. mun:kuee, ze w ~~u pea;> -y a a I?~ 

wlilnie winno nas'ąpić w Ciągu 24 godzin od 43-cJ brygady armu monarx:ho_fas-zystowskie] 
chwili powzięcia rezolucji. Niezwłocznie ma I odmówił w!k,Ona~~ rozka~';1 wyruszeni~ n? 
być podjęta akcja w kierunku demilitaryzacji front ;>TZeClW;[O Siłom armll demokratycznej. 
te· 'a'ta Na czele zrewolt.owanego batalionu stanął je­go mi ~ . 

5) Rozejm ma być utrzymany w mocy aż go dow6dca. 
do pokojowego uregulowania problemu pale_ I Agencja podkreśla, re nie jest to odcsobnio 
styńskiego. ny wypadek zbtm.towania sili: jednostek armii 

Poprawka przyj~ta do rezolucji amerykal'l_ lT.onarcho_faszlst.Qwskiej. 

W ostatnich dniach kilka brygad odmówilo 
wykonania rozkazu, a wypadki przecho(lzenia 

żołnierzy at'mii monarcho_faS7!ystowskieJ na 
stronę armii demokratycznej stale się pomna-

przyjaciela, który zostawił na polu bitwy 165 
zabitych i 350 rannych. 

Na froncie zachodnim 9.ta dywiZja piechoty 
zmUSzona była przerwać ofensywę na skutek 
ponieSionych strat. 

UJą.. RZYM (PAPl. Sąd dorażny w Lari""a ska. · ... I 'lał na karę śm1erx:;. 16 osób, 'wśród których 2 
RZYM (PAP). Ataki wojsk monarcho_fa. kobiety - oskarżonych o niesienie pomocy 

szystoW$kich na froncie Gramos '-' Slnollkas armii demokratycznej. Ponadto 8 osób ska~ 
zostały odparte z wielkimi str~..t.~mj. gla ~~- ~!C~Z,~~9. ~ !!~YWJ1.t!J.ię wi~e~Ot 
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Dzień lotnictwa w ZSRR 
MOSKViA (PAP~. W niedz.ielę dnia 18 b. m. 

a.d~1I się w ZSRR uroczy~tośd. związane z 
trladycyjnym obch()(~em "Oma Lotnictwa". -
Na. lotnisku podmoskiewskim w Tuszynie od­
będą się masowe pokazy lotni<:twa sportowego 
C'lraz najbardziej nowoczesnych samolotów woj 
!ikowych o napędz.ie odrzutowym. . 

W dniach od 5 do 15 sierpnia na terenie ca_ 
~Q.:: kraju zostaną przeprowadzone zawody 

a;ybowcowe. 

KOMUNIKAT ' 
WOJ. KOMITETU JEDNOOCI 

Wojew6dzki Komitet Jedności zawiada­
mia., że zbiórka delegatów na Kongres Zjed 
noezeniowy do Wrocławia odbędzie się dnia 
19 lipca. b. r. o godz. S-ej rano w lokalu 
:w.KJ ul. Kopernika 8. 
r' 

~no TIłTR~ fi ogrodzie 
DZIS PREMIERA! 

FILM PRODUKCJI ANGIELSKIEJ 

II W K A C J E fil 
W rolach głównych: 

BAZEL COURT, FLORA ROBSON, 
~ JACK WARNER, DENlSPRICI! 

: . Retyser: K. ANANKIN - • a= == 

..lon Bodeneh 

t w d I I y 

~1 ~rlł[. ułonków "R i ~1,~ ~roL ułonków ,r~ 
złażyło do dn:a 10 lipca rb. deklaracje na Wspó!ny Dom 

WARSZAWA (RAP-SAP). - Według zestawień ~ntMlnych peŁnomocników ,KC P,PR, 
tow. Szafrańsk,iego i OKW PPS, tow. Serkowskiego na dz.ień 10 lipca br. 854.394 członków or­
ganizacji PPR zodek/arowaJo 974.208.512 zl i na dzień 13 Upca br. 494.153 cz/OJlków Po/sklej 
ParUi Socjalistycznej zlożylo deklaracje na ogólnq sumę 500.143.118 z/. . 

Jeśli chodz,i o skalę p.rocentową, 10 w Polskiej Partii Socjalisty<lZillej :złożyło deklaracje 
87,5 procent ogólnego stanu członków t w Pol skiej PartU Re,batniczej złożyło deklaracje 
37 procent członków.. \ 

Niżej podajemy tabelkę prxed6tawiająq prooentową ilość c:zl0'Ilk6w cbu parttl w po­
szczególnych województwach, którzy tioa:yli d ekla·racje na Wspólny Dom: 

t. Woj. 
2. ." 
3. 
4. 
5. 
6. 
7. 
8, 
9. 

Procent w stosunku do ilości członków 

bia los toclc.i~ 
bydgoskie 
g c!ań6ki e 
śl1\5ko-dąbrowskie 
k~ e I ec.k.ie 
kruowsk,le 

PPS 

PPS 
75,6 ~lIOC. 
73 
93 
8S 
67 " 
93 • 
66,'1 .. 

nie posiada Kom. Mieje;kiego 
94 proc. 
89,4 
92 
80,5 
96 
96 

PPR 
97,5 proc. 
90 .. 
97 
89 
80 
al 
86 
949 
B? 
81 
84 
75 
89 
82 

.. 
• 

" .. 

Apel Wio i j Partii 
....... " ....... -" .... istycznej 

Czynniki ekspli)a.tujące i ru:f:nu.j~ee kraj 
odczułY potężny głos odpoWledzi Włoch 
pracują.cych, które pok3zały w sp?sób 1;ak 
imponujący, jak nigdy dotąd, j~kie są I~ 
siły. Odpowiedź tę odczuli rówrueż orgam­
zatorzy rozłamu akcji strajkowych, któ­
rych podejrzane manewry zostały udarem­
nione przez jednolitą postawę mas pracu­
jących. 

Pracownicy! St.rajk generalny był wie~ą 
bitwą, toczoną w ramach walki o nowe kie 
rownictwo polityczne państwa. Zachowa­
nie klerykalno-reakcyjnego rządu w tym 
poważnym momencie, negowanie odpowie­
dzialno~ci politycznej za zamach i uznanie, 
że winnym jest tylko sprawca bezpoś~, 
wyraźnie zadeklarowana chęć stosowarua 
represji, w konsekwencji których ulica i pla 
ce miast spłynęły nową krwią ludu, uświa­
domiły jasno masom słuszność naszej po­
stawy politycznej. 

Str3.jk generalny przekonaj wszystkIch 
szczerych demokratów o konieczności 
wzmocnienia jedności, aby tą drogą można 
było zrealizować postulat ogółu ludności, 
tj. żądanie powołania nowego kierownictwa 
kraju. Strajk generalny przekonał wszyst 
kich szczerych demokratów, że należy czu­
wać, by nie dopuścić do represji i prześlado 
ww. Jednomyślne objawy potępienia, pro­
testu, które u.jawniły się w związku z za· 
machem, demonstrują po raz pIerwszy w 
sposób imponujący tendencje, zmierzające 
do rewizji sztucznego wyroku wyborczego 
wydanego w dniu 18 kwietnia br. 

Ocena strajku powszechnego 
RZYM PAP. - Biuletyn Izby Pracy 

"ll Lavoro" w sposób następujący sko­
mentował strajk powszechny. 

"Tak jednomyślna i całkowita manife­
staoja ma miejsce po raz pierwszy we 
Włoszech. Naród włoski :pełen głębokiej 
tI'O$ki o życie Togliatti'ego, odnalazł w 
tych dniach swoją jedność, skupiając się 
około klasy robotniczej. Każdy prawd7..i­
wy demokrata włoski uświadomił sobie, 
że zamaca na Togliatti'ego jest zamaehem 
na wolność i demokrację. Dlatego strajk 
generalny mial taki spontaniczny i jedno­
IQyś~ przebieg. 

lubelsk,ie 
Łódź m. 
łódzkie 
ohsztyńskle 
poznańsOCie 
ne6zowt>k'ie 
szoczecińskie 
wroda~kie 
wd:tlS7.awskin 
Wal'Szawa m. 

81 
97 

88 
96 

10. 
11. 
12. 
13, 
14. 
15. 
16. Ale nie kończy sł~ - kon~e "n 

Lavoro" walka. pracownik6w włoskich o de 
Przeciętna w skali ogólnokrajowej na czło,nka organiucji PPR wynosi 1.030 .! na człon- mokrację. Strajk ~eneralny rozpoczyna no 

ka PPS - 913 zł. fazę walki, ktora charakteryzować ~-
Na listach Polskiej Partii SocjaIistycznej złożyło deklaracje 91.317 bezpartyjnych 1 na dzie jeszcze ściślejsze zjednoczenie pr~ 

Ji5tl1ch Polskiej Partii Ro'botniczej zlożyło de klaracje 136.841 bezpartyjnych. wników włoskich. . ''Toh 
I_'I"_'I"_""_""_""_""--II"--'~_""_"'I_""_1I11_1~1II~_InI_nft_lIn __ mrm __ nTlIIlII( __ hllllh __ 'II11I'1 __ ' 

Radosne wlęło Wy.zwolen-a 
Przygotowania w całym kraju do obchodu dnia 22 lipca 

z terenu różnych województw nadchodzą n.izacyjny ~więta ogłosił konkurs na najpięk- pnegląd wewnętrzny w ramach: brygad SP. 
wiadomości o czynionych tam przygotowa- niej udekorowany dom. W hali Targów odbę- Będzie to pierwsza <le.f.ilacia junak6w, Dliedaw­
niach do dni·a $więta Wyzwolenia. dzie się zabawa obliczona l!I.il 70 tys. osób. W no do brygad pnybyłyclt. 22-g0 Li:pca W' po_ 

Każde województwo, każde miasto j wieś ramach przedświątecznych przygotowaA nie za· łudnie odbędą się zawody 6portow~ SP Onl.Z 

p~ygotowują się, by godnie powitać ten dzień, pomniano .rówrue·ż o "milusińskich", :>:'!:ewi- zabawy, a w.ieczorem zapłoną ogJri6ka~ 25 IIp­
wykazać swe os.iągnięcia gospodarcze i kultu- dziano baw,iem dla nich zabawę z loter:ą fan- ca natomiast junacy SP wezmą udz,ial w neo­
raJne, swe perspektywy dalszego rozwoju. tową (nagrody ufundowała Liga Kohiet 1 PCK). ays·tośc:!ach Sw.ięta Lipcowego d zabawach n.a 

Fabryki j zak.łady pracy przygotowują tl1- Postanowiono też zadość uczynić "marze.nlom·' wsi. 
blice, ilustrujące osiągnięcia produkcyjne. przyszłych spo.rtowców i urządzić lm wyŚCigi Równie atrakcyjnie _powiada. si. pnebieg 

W Katowica.c;h przygotoWYW~e są specjal- na ... hu1ajIliOgach. Swięta w Warszawie. OrlciMtry wszystkkh 
ne wydania gazet ściennych, poświęcone dniu N:emniej pilruie' przygO<towuje tlię do dD;a kawiarń grać będą n~ trlicac.h miasta, we 
22 Lipca. Przeprowadzono zbiórkę ksil\źek, Swięta młodzież, z.rzes:wna. w Służbie Polsce. wszystkich d.z.ieJndcach pnewidziane sl!l uba­
przezn<iczonych dla 25 wei na OpoISZczyźnie'

l 
Już teraz odbywają się we wszy5tkich brygl1-

1 

wy ludowo'!, występy zespołów św.ietLicO"wych 
Według częściowych obl.iczeń zebra.no k5il\żek da.ch pogadanki n-a tematy związane ze Swię- nil wolnym powiet.r7.u. W Jc,i,n,ie Syrena. odbę-
o wa,rtości 4 milionów zł. tern Lipcowym. dzie się bezpłatny p<>kaz fil.mowy. 

Godnie wy5tąpi też Poznań. Komitet Orga- W dn.iu Swięta Wyzwolenia !X\Ibędz~-e s:~ 

Nocne pr·zesluchanie 
z tym akoJ5.czyć. W biega. na mrozie, boeo i 
o głodzie, po lasach miałem głowę w porzą.dku, 
a teraz na wolno§ci, diabeł mi roznm zmącił 
przez tych pięciu szwabów. 

Zclecydowałem więc, ze Apróbujemy in!tezej! 
Tak po niemiecku. Patrzę na zegarek. PIerw­
sza po p6łnocy_ Moich ludzi jellzcze nIe wida~. 
Gdzież są~! 

a 
rtką. we drzwi. 'r1l na ziemi byJiWe y 
trzech ezwartyeh bogami, a tam, lUI. drugim 
świecie, znajdziecie tę brakującą jedne ezwar· 
tą.1 Tak jak wy w naszych, wszak dobrze wie· 
cie - żeście ich z tej nory wywlekali tam 
pod kopiec I Grzegorz daj im łopaty y . 

(PrzełożYł l i~zyka sfo\"Iack;eg~ Anton; Brosz) 
Zanim przywdziałem mundur żandarma -\ 

tak przynajmniej mi się zdaje - byłem zu· 
pełnie przyzwoitym człowiekiem o nienagan­
»ych manieraćh. Później, w toku przeprowa· 
'dza.nia róznych dochodzeń, nauczyłem się kląć 
~orzej niż szewe i wrzeszczeć, niby klakson. 
Ale to nie było jeszcze ta 11: stra~zne, bo kiedy 
wyszedłem z komisariatu między zwyczajnych 
ludzi, zawsze z(lolałem zauważyć, ŻO ja, l';au­
darm, jestem wcale normaln;l'lU obywatelem, 
taldm, jak inni. 
. Ale od czasu, kiedy§my z Pilzna przywlekli 
tych pięciu Niemr6w, mitlg:r.kańców na~zej gmi· 
ny, lttórzy uciekH przed Czerwoną. Armią do 
Niemiec, od togo czasu - ,.r,y to w komi~aria­
eie, czy w domu, c:r.y na ulicy - nle może mi 
przez ust!1- przejść 7.adne porzq,dTle FtOWO. Stale 
jestem w jakimś śledczym tranFie. Niczego nie 
mogę od nicb wydo~tać, rllOĆ dzień i noc wotam 
ich na "pl'zesłllcJumie. WRZ~'Rtko darmo. Cboć 
l'lzyję daję, że wypadek, jRki miał miejsce w 
naszej gminie, jcst im dobrze znany w naj· 
drohniejszycb szczeg6lach. 

Mamy u nas masowy grób eywiJnyr:h mies:r.· 
kańc6w gminy, a w nim kohiety, c17.ieci i m('ź­
czyźni. 1'0 robota niemirel,a z czas6w obF:l­
dzenia miejscowości MRzej po wycofaniu się 
oddziałów powAtańllzych. Wśród ofi'tT bestial· 
skieJ masakr;v jeRt i moja siostra, którą ktoś 
zadenul1ejownł, że pomagRła partyzan tom. 
Schwytani chłopcy niemieccy byli w6wczul< al,· 
tywnymi członblllli Tlartii i · oni tylko mogli 
ZDać :wszsytkich mieszkańców naszej gminy, 

albo pr7.ynajmniej orientowali lIię doskonale, 
kto ieh uenuncjował. Ale przy zeznaniaeh mil­
cz:}, jak gr6b. Wiedz:}, że ich sprawiedliwość 
nie ominie, w7.dychaję. tylko i narzekają, ze 
sę. niewinni, a kiedy ich wzywam na przesłu­
ellanie, widzę, jak im się trzęsą. podbr6dlci; 
chcą. żyć. Nieraz -przy drZWIach łowiliśmy ich 
gwaltowne sprzeczki, jakie prowadzili w sZ'llllllb 
sldm szwargocie: łowiliśmy, jak wymy§1ają 
sohie na wzaj~m, ale potem przy przesłuchaniu 
ani -pary nie cbcą pu~cić z gęby! 

Wypadek ten zbełtał mi całkiem m6zg; 
chlupocze mi on pod czasz kilo, jak kwaśne mle· 
ko w dzbanku, r.właszcza kiedy prowadzę prze 
słuchani~. Powoli głupieję ze złości i przestaję 
rozróżniać, gdzie jestem i co w ogóle robię. 

Aby ci diabeł rwał szczękę ognistymi kle· 
szczami! - Ludzie pomału będę. uważali czło· 
wieka 7.a wariata _ i diabli wiedzą," czy już 
])aprawdę nie zączynam nim być! Przecież 

wczoraj wiE'cz6r, na przykład, kipdy żona po· 
daj~c mi kolarjg na st6ł tak sobie ocl niechr,e· 
nia hąkn<:ła coś o tych Niemcach, ja - jak 
o~a miodu - nat,vrbminRt wpRdłem w sw6j 
ślru('zy trans. Dopj(\ro po dlugipj chwili zre­
flpktowalcm 5iQ, że kr:r.~·czę na 11 i:)., niby paro· 
h<.'k; przypominam sobie, że w potoku słów 
;ju ki luł się 7.e mnie, dwa razy krzyknąłem na 
nią: "ty niemiecka świnio". Kiedy oehłonąłem, 
darmo przE'p-raszałem: obrl\ziła się na śmierć 
i \lr1ekła clo rodziców. 

Ob~ im grom "pruł te niemieckie bebechy! 
Tak dalej nie idzie! Tak e'l:Y inaczej muszę 

W pewnym momencie skoczyłem Z7.a stołu, 
ale wtrm u~ły~załem kl'o"ki i 0.0 kancelarii we­
szło dwóch żandarm6w z automatami i goniee 
gminny Grzegorz z dwiema lampami. 

- No, już gromy !ypalem na was! Gdzież 
to tak dIugo siedzicie1 Chodźmy, chodźmy! -
krzyczę na nich, widząc, że jeden z żandarm6w 
wyciąga zegarek, chcąc mi. tłumaczyć, że nie 
przyszli za późno. 

P~ham ich ku drzwiom, więc IIzybko biegną 
w stronę celi, aby wyprowadzić Niemc6w. 
Chwilę mocują się z kluczem; nie mogąc otwo· 
rzyc. Odpędziłem ich od drzwi i sam wchodzę 
do celi, a za mną Grzegorz, przy§wiecając 
lampą· 

W kącie na słomie ((nieździło si~ tych pię· 
ciu niemieckich diabłów. Jal,oś nie bardzo 
chciało im się dźwigać do góry, .. 

- No! .Ta wam, diabelskie eyny! Wstawać! 
- ryknąłem na ni~. Gily u~łyszeli m6j głos, 
zerwali ~ię na równe nogi. Cała piątka stanę· 
ła pl'7.ec1e runI!- r6wno, jak świoce, mierząc 
nO~flmi w ziemię. 

Grzegorz pl'7.ejechał po nich lampą i zatrzy. 
mał ją, dłuzej na tym, co stał z brzegu po 
prawl'j stronie. światło obnażyło mu. z cIemno· 
ści kawał twarzy i t>rzebity nos, pamią,tkę 
z /bitki karczemnej w Niemczech, gdzie był na 
przE\szkolenill, jak'o esesman. 

To był ten :Mayer, eo mi j'uż połowę krW1 
wypił! 
~ No, więc idziem.y! - 1-rzykn~łem bijll,e 

Grzegorz rozdał przygotowane poprzednio 
łopaty i wyszliśmy. 

Grzegorz 8zecll przodem, llwiecę.c, za]lm 
Niemcy z łopatami, a za nimi my, trzymajac 
'fi" pogotowiu odbezpieczone automaty. 

Wyszliśmy pomiędzy opłotki na .cien:~ i 
na przełaj przez łąki prown.dząc pod kopiec. 
Szliśmy naprawdę, jak na egzekucję. Wszyst­
kich przenikała groza tej nocy, w 1,t6rej kule­
ją.ca kostucha rada była zagwizdać upioTll'lo 
kołomyjkę, to na jednym, to na drugim palcu, 
potem - wszystkie wraziwszy w bezzęhną ~ę­
bę - gwizdać jak sto diabł6w, pod.sk:lkuj~c 
na chromej nodze, by w końcu zakręcie się, 
jak wrzeciono i zmieść wszystlco dokoła. M 

Patrzę na Niemc6w i myślę:' No, zobaczymy I 
Z trudem wyrzucali przed siebie nogi, jak­

by ich kto ustawicznie kluł bagnetem 'pod 
żebro. !2:andarmi szli z automatami ~otowymi 
do strzału, tylko mnie, gily zbliżaliśmy się ao 
kopca, zaczęły przechodzić ciarki. Rzuciłem 
kości, więc trzeba jakoś z tego wybrnąć, nawet 
jeśli mi się w dal~zym ciągu do niczego nie 
przyznają. Strzelać ich nie miałem zamiaru 
i nA.wet nie mogłem. 

Ale zobaczymy, co teraz pocznIe germa~Bki 
prab6g w ich zyłach nad grobową. jamą.. 

- Stój, Grzegorz! - zawołałem i poleci. 
łem mn, aby wymierzył pięli miejsc długości 
dwóch metrów i na metr szerokich. _ No 
chodźmy! - skinąłem na nich - Tak, jak wy 
naszych l Do szeregu! 

.(Dokol1c~enie na.stą.pl)' 
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o zbrodniczym zamachu na To liatti'e O(sw~e;;;"w dowborowym 
Wla.domość o zbrodniczym uma.chu, doko- Strajk powszechny, proklamowany aż do lerować istnienia rządu, kt6ry doprOWaazaJą.c; towarzystw' e 

Danym na wielkiego przywódcę włoskiej klasy odWltlłania przez Generalną Konfederacj~ Pra- kraj do. ruiny, spy~Ha go jednocześnie w od- . Byl przed wojną taki, pIoszę WQ13, okres, że 
robotniczej, Palmiro Tllgliatti' ego, wstrząsnęła cy, z gruntu zmienił sytuację polityczną we męt wOJny . dOI?oweJ . . Włoska k~asa robotm- oficerkowie san ac y jni zaprawiali się w strzela­
światem. Ukazała ona ohydne oblicze reakCji Włoszech. W obliczu groźnego niebezpieczeń- cza .wystąpIła Jako slł~ porządku l praworząd- n iu _ do cywilów. Wyszedł sobie taJd majoI 
włOSkiej, która staczając się coraz niżej w ba- stwa klasa robtnicza wystąpiła zjednoczona nOŚCI, gotowa do walkI w obrome swych p:-aw czy inny rotmistrz z "Caveau Caucasien" albo 
gno zaprzedania Włoch obcemu impenallzmowi, i zwarta, świadoma swej siły i odpowiedzial- i swych z.dobyczy demokrat~czny~h .. Zbrodmcze "Oazy" i trrach, trrach, ze s.pluw.y do tego lub 
nie zawahała się sięgnąc do metod mordu i ności. Klasa robotnicza domaga się ustąpie- met?dY, . JakIch chw:l:'c~ła SIę. reakCja włoska, owego przechodnia. Fantazje, taką miel! kawo-
gangsterstwa w walce z własnym narodem. nia rządu de Gasperi'ego, nie chcąc dłużej to- obrocą SIę przeciw mej samej. 'lersl{ą, a raczej _ kawaleryjską. Oczywiśc1e, 

Rządy gwałtu i terroru, przy pomocy kt6- l byli za to pozywani przed sąd, ale tu obrona 
J;Ych de Gasperi zapewnił sobie ZwyCIęstwo w I t - - , 'a' h . ko' trana u pmwiedliwić 
wwborach, przybrały jeszcze bardzieJ' brutalne r O C a w lM y ę z a 5 11 v I z wsze Ie Ja s po J .s. '" ~ . 

• J/I I - Nasz klIent - roZWOdzIlI SIę p. p. adwa-tormy w okresie powyborczym. / 
Wobec rosnącego oponl, jaki kla.sa. robotni~ bEi&i* Hm ! kaci - nie mOŻe odpo\viadać za sw6j czyn, po 

cza stawia marshallizacji Włoch, klika chadec- L d· k t" b I II W t I nieważ posiada poczytal]J.ość bardzo ogmniczo-
ka, rządząca krajem w interesie trust6w ame- U Z I e, o r z y 1Il~ .~ u J ą ~ y s a w A ,ną· Gdy mial 5 Jat, zleciał Z GRUSZKI NA 
rykańskich, rozpętała wściekłą kampanię osz- ~ .. Ii.., i{g _ '! i GŁOWĘ, a ponadto babka jego cjer.piala na 
czerstw przeCiwko działaczom demokratycz- ' CHOROBĘ SW. WIT A ... 
nym, kampanię nie ustępującą w niczym chwy- (Od specjalnego wysłannika "Głosu") I Ta metoda .obrończa ~nal~zJa szero~ie za-
om z okresu dyktatury Mussoliniego. Dzielnie WROCŁAW, w lipcu. piękne zi'Emlie. Stały 5ię dla mnie bliskie i swo ; stoso",:anJe w J.ednYl}1 z łod~klcf1 procesowo ~~ 

sekundowali jej w tym renegaci saragatowscy. Wro.cław przeżywa naprawdę gorączkowy je. Mam niezłą pracę, ładny domek, o którym I tur~IJlle, chod~Iło Jlle o o!Jcer~w z ,~fa.ntazJq 
Organ Saragata "Umanita" pisał przecież o.kres. Miasto żyje pod znakiem lic'Z<lnych już nigdy dawniej nawet marzyć nie mogłem. Dzie (lali .ICh ob~c:lle w .naszym wOJ,sku n;e ma), a 
niedawno, że "Togliattiego i jego zwolenników godZIn, dzlelących je od uroczystej chwilI 0- ci uczą się, są zdrowe, bo jakżeż nie być tu o klerowJllko:" nIeJak.lego oy~ u: ktor~ za la 
należy zlikwidować". W tej atmosferze ZI ~- tWOJcia "Wystawy". Ale gorączka przedwysta- zdrowym, oddychając takim powietrzem? I i p~wnJctwo l kanty .znaleziJ SIę.: ,,1 .w ulu, 
dzi}~ się z~rodnia,. za ~tórą. peł~ą, odpow~edzial- wowa przechodzi przede wszys,tkim pod zna- wszystko dały mi to nasze Ziemie Zachodnie., 2 przed ~ądeI?' Tez niby "fantaZJa ,: nrepmw: 
nosc ponOSI rząd l stojąca za mm reakCja WłO-I kiem pracy skupionej, pełnej powagi i grun- Obecna wy'S·tawa _ to moja, nasza, nas wszY', daz, al.e JUZ Innego "dowboroweg~ gatUJt!<u. 
ska oraz amerykańSCY pOdżegacze wojenni. townego przemyślenia. I to właśnie odrazu rzu stkich, GO tu przebywają, wspólna wystawa. i sabot~z gospodarczy. Sprawa, ma SIę rozumI~Ć, 

Strzały od~,ane w ~ogliatti'ego, to za~ach ca S,lę w oczy. I dla.t·ego chcemy, aby była ona piękna l po-, powazna, wszY,s.tkle prz;stęp~twa udowodnJo-
na. suweren.nosc Włoch l prawa ludu włOSkIego, Wytężona praca na rozległych terenach wy kazała w5zystko, cośmy tu dla siebie zrobili! ne, ale od czego z są na SWI€c:e" choroby? Ch 0-
którego woli do walki nie udało się załamać stawowych trwa bez przerwy przez dzień i To określenie "nasza wystawa" słyszymy I .roba - wI·adomo - "wszystko tłumacry. 
rządowi de Gasperi'ego. Prowokatorzy taszy- noc. Gdy zapadnie zmrok, pracuje się przy ,niemal od wszystkich robotników, pracujących - Nie da się zaprzeczyć - wywodzi1 więc 
stowscy, z których szeregów pochodzi zbrod- świetle potężnych reflektorów. Każdy z robo,t- na rozległych terenach wystawowych. Są to gł~~ko Ob.Tońca Gruszczyńsl~iego - że klie~t 
niarz, sądzili widocznie, że zabójstwo Toglia- ników pracuje w skupieniu, nie' tracąc ani 5e- przeważ!"ie repatrianci, przesiedleńcy, reemi- mo} przy~mowa/ od pet.ent?w wynagrodzenIe 
tti'ego b~dzie mogło się stać. zgodnie z zale- kundy na niepQtrzebne rozmowY. zdenerwowa- graJKi, lub autochtoni, którzy znaleźli pracę, z~ przydzI~ł ITUen:a ponreml€~ck.le?O, ~le .,prze­
ceniami Saragatowców, hasłem do likwidaCji nie itp. I lo właśnie zwraca odrazu uwagę, wy dom, dobrobyt na tych prastarych ziemiach <;I~Z nie wIedzIał, co czym, gdyz Jest Jed..nocze­
partii komunistyoznej, hasłem ~o gener~lnej rnbia pewność, iż, mimo krótkiego ('zasu, jaki polsk.ich. I może dlatego w prostych 5łowach snre EPILEPTYKTEM, PARALITYKIEM, PARA­
rozprawy z. włoską kła~ą robotn~czą i jej or- pozo5taje do dnia otwarcia., wystawa w ozna- robotników, p~ncują<:ych nad wykońrzaniem ':'OIKlFiM l ALK~f-IOLTKIEM. JedJ;ne! co go 
ganizacjanu. NatychmIastowa, zywiołowa re- czonym te-rmin,ie będzie "zapięta na 05tatni "na5zej wystąwy", wyczuwa się wyraźnie nut- lesz~z:- pOTl;szalo l trzymalo przy zycJU - to 
akcja klasy robotniczej z miejsca przekreśliła guzik". ki uozumiałej dumy i nie/damanego sen ty- wJasnle łapowkn ... 
ich oczekiwania. Bezgraniczn~ o,?ttrzenie mas Jeden z robotników, pracujący n·ad monto- men tu. - "Nie wie lewica, 00 bierze prawica _ 
pracujących, dl.a k.tórych Tog~lattl jest sJ?lbo- waniem pawilonu przemysłu metalurgkznego, Znalazłem się na terenach wy5tawowych wyjaśniaj adwokat Ad(J.J1lczewskiego - zwłasz 
lem wolności l mepodległoścl Włoch, ktorego tak powiada do mnie: przypadkowo w towarzys·twie ki·!.ku .za.granicz- cza, gdy człowiek ma tick nerwowy, a taki 
każd:v robotnik. włos~i darz'y absolutnym za- - Jestem starym "dolnoślązak.iem". Przy- nych kolegów-dziennikarzy, ,na równi ze mną tick miał właśnie Adamczewski... 
u~amem i prz~ązamem,_ przybrała for~~ straj jechałem na nasze ziemie piastowskie jeszcze żądnych uchylenia rąbka tajemnicy nad mon- - Ki>Tyk? _ grzmi,ał obrońca KJryka.­
kow protestacYJnych, ktore z szybkoścll~ błys- jesienią 1945 r. Pochodzę zza Bugu. Ale poko- tującym.i się cudami wystawy. Oglądaliśmy je, Ależ on cierpi na rozdwojenie jaźni! Czyż 
kawicy przeistoczyły się' w strajk generalny, chałem Dolny Sląsk i nasz piękny Wrocław. co 5ię nazywa "na pięć minut przed kurtyną"· więc może odpowiadać :z:a to, że jego drugie 
obejmujący cały kraj. Czuję się tu u siebie w domu. A czyż wajdzie Zapamiętałem sobie trafne słowa jednego z za "ja" było nieuczciwe? 

się ktoś, kto nie lubi swego własnego domu, granicmyc? koleg?w .- dziennikarza węgi'er- Niestety, sqd na podstawie dokładnego roz­
kto nie dba o czystość, o porządek, o dobro- skI ego, klory pOWiledzlał dosłownIe, co na.stę- poznania dowodów wszyst.kie wysruk<Ule 
byt w tym domu? Uważam, że obecna wysta- puje: "Nie wątpię, że wa5za wystawa bęa\zie. objawy chorobowe u oskarżonych sprowa­
wa - to przegląd tego. cośmy w ciągu trzech ciekaw~ ~ podZiwiać b~dl:iemy niejedno cudo". dził do SWIERZBU POSPOLITEGO l po­
lat w 5woim s·tarym domu zrobili. I na co na5 Ale WieCIe, kolego, najWlększym cudem w ra- stawił prostą diagnozę, że b. podwładnych b. 
stać jeszcze, co zrobimy i co chcemy je.szcze m~ch wyst·awy jes'~ wasz ~016kl robotnik, czło- dyrektoI<l Dowbora po prostu łCl!py za bardzo 
uczynić, a\;ly doun nasz był naprawdę dosta- wI~k pracy w ogole, ktory tu przy:szed.ł n·a swędziły .. Do "prezentów", "pod<ITunk6w" Hp 
lni [ piękny. Dlatego pracuję tu nad mo.ntowa- zll1s.zczon~ przez wOjnę zgllszc.za ,I rumy. 1 .po- A na taką "chorobę" to jedyna kuracja w sa-

r;,Ą,-~.1o~1 

Sprawa która .nie c~erpi 
zwłoki' 

Tow. Redaktorze! 
Przed kilku dniami, na przystankU przy ul. 

Nowomiejskiej omal nie zginęło kilka osób od 
spada.jącego z wysokości trzech pięter tynku i 
cegieł. Tylko dzięki zbiegowi okoliczności -
nikt nie został zabity czy ranny. - bo mia­
nowicie, na. sam przód - posypał się na pasa­
ż r6w, oczekujących na tramwaj tynk, a potem 
dopiero spadły cegły. 

Na Piotrkowskiej między Zamenhofa i Sta­
lina - spadł przed kilku dniami wieczorem 
cały strop balkonu. I znów tylkO dzięki przy­
padkowi nikt nie został ranny. To samo zda­
rzyło si~ na Wólczallskiej między Bandurskie­
go i twirki. 

Ostatnie długotrwałe deszcze rozmyły w bar 
dzo wielu miejscach i tak już osłabione i nie 
konserwowane od łat tynki i "ozdoby" na­
szych ł6d:z:kich kamienic. Obecnie okres deszczo 
wy minął - a. reszty zniszczenia dokona su­
sza i ... coraz więcej będziemy mieli takich wy· 
padków, jak opisane powyżej. Czy wszystkie 
zakończą się szczęśliwie? - tego nie można 
twierdzić. 

Należy jednak stwierdzić te zdrowie i bez­
pieczeństwo mieszkańców naszego miasta jest 
przez owe ciągle obrywające się bryły tynku 
i cegieł wystawione na poważny szwank. Jest 
to sprawa, której należy co rychlej zaradzić 
i to w sposób skuteczny. 

Moim zdaniem Zarząd Miejski poWlnIen 
desygnować odpowiedni oddzia:ł roboczy, zao­
patrzony w wóz strażacki'. Oddział ten doko­
nałby dOkładn(l}j inspekCji wszystkich wysta­
jących nad naszymi głowami kariatyd, gzym­
s6\V i nawet... pomników, wiszących nad na­
słymi głowami na centralnych ulicach miasta. 
- Właściciele domów, tudzież sam Zarząd 
Nieruchomości - powinni otrzymać stanowczy 
ne.kaz USUNIĘCIA ws~ystkich GROż4CYCH 
śMIERCI4 ruchomych tiIlków i gzymsowo 

Powyż~za. sprawa jest napr::t.wdę barrlzo wal!­
na.. Załatwienie ;e.i nie może być odkładane 
do "pierwszego nieboszczyka". 

Jan Jankowski 

Uciążliwy postój 
Obywatelu Redaktorze, 
Prosimy o interwencję u odpowiednich czyn 

ników, względnie o poinformowanie nas, ~o na 
leż;\" llr. zynić, by zała.twić sprawę następuJąmj,! 

Przy ulicy teromskiego 27, 29" 31 jest po­
st.6,\ dorożek, ohliczony na. 10 den·otek. Na po­
stoju tym. bywa zwykle 15 - 20 dorożĘ>k. My, 
lokatorzy ryżP.i w~pomni:t.nych dom6w, powr'l.­
ca.iąc io domu z fabryk i biur, musimy ~amy­
kać okna przed rojem mueh i odstręczaJącym 
odorem, unoszącym się na ulicy dokoła dorożek. 

Poza tym ni()jednokrot.nie dorożknrze tara­
Slljf!. przrj:icie przez ulic'O" stojąc n:,t ch?nnilm. 
W pobłi~kich sldepil<ach odbywa Slę O1('legal­
na sprzedaż w6dki, z czego korzystają. dorożka 
rze - w stanie nietrzeżwym skorzy są. do kłótni 
i awantur. 

Zapytujemy, ezy Wydział ZdrowIa Z.M. ~e, 
że istnieje wapno chlorowane, którym nalezy 
dezynfpkować miejsca p(lstoju dorożek' Czy nie 
moina by zwiększyć iloś~i po~to:i6w. dorożek '!" 
mieśrie tak, aby na kazdy;m postoJu było me 
więcej, niż 5 dorożek1 Czy nie mozna by łlrze-
suną.ć postoju pod nr 33 przy ul. :l:eromskieg?, 
gdzie jest tylko pa.rt~rowy b~dyne~, wz~lędme 
nI!. parzystlł stronę nhcy, gdZIe s~ JedynIe pal" 
~~y' . 

Loka.torz,; :w,.Jf. d~m6~ l1r~ )11. ZeJ.:Oms~~iO. 

niem pawilonu przede wszV$tkim dla siebię, trafIł w Ciągu trzech lat zroblc to, co WIdz imy naforillm za kratami. E. r Tam 
bo jestem 1] 5iebie j swói dom ora.z dobytek dziś na waszych Ziemiach Zachodnich na każ- I . 
pragnę wszystk;m pokazać! Czyż jest tu moż- dym kroku. Skromny robotnik. budujący obec- , K 
!iwv nerwowy pośpiech, brak skupienia? nie nie tylko.wystawę, ale zarnzem i twórca omunikaty 

Tym słowom starego robociarza ob. Cie- wszystkiego, co na w)"Stawie ujrzymy - to 
51akil przY5łuchuje SIę gromadka pracują('ych nil.prawdę prawdziwy cud, pr:zed którym Tękn, Zawiadamia się wszystkIch zainteresow8-
obok robotników. mimo woli sama podnosi się, aby ściągnąć w nych, że biuro Obywatelskiego Komitetu 

Nie rrzerywając ani n~ 5ekundę pracy, je- milc'zącym 6za<:unku z glowy nakrycie". dla- Obchodu Swięta Odrodzenia w m. Łodzi 
den z nich nodaje: tefJo wlilśnie, wspominając lo trafne określe' ., 

- Na Ziemiach Zacbodnich przebywam nie kolegi cudzoziemca - postanowilem na- mIesci się w gmachu Zarządu Miejskiego " 
już od 2-ch lat. Przyjechałem tu z rodziną z \ pisać kilka słów o tych, <:0 hurtują wystawę. ul. Piotrkowska Nr 104 lewa oficyna par-
Kielecczyzny. No i odrazu "wrosłem" w te nim będę opisywać jej w5pania!ości. (pow) ter, telefon 280-40 wewn. 90. 
1IIIIIIImlllUlIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIlIIIIIIIIIIIIIIIIIIII11I11I11I1""IIIIIIII"I"IIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIII~111111111111, 1.1 ,1 1 '1 11. 1 11 11 ' 1 111 1 111 1 11111 1 11 1 11 1 11 1 11 1 11 1 11 1111 1 11 1 111 11I 1I 1 il11I11I 1 h11l 1 1l 1 1l 1 1l 1 1l 1Ul 1l11l 11iI 1l11l 1 1l 1 1l 1 1l 1 1l 1 1l1 1l 1 1l 1 11 1l1l1l1 1l11l 1 1I III I II I IIIIIIn l ll llil'IIUIII I IIIII IIII II IIII II~IIII I IIIJ~IIII"rrllll nllll! 

"Zle duch"u dzi§;ehiZ,,~" ""elfHiec 

Kło wywolał "kryzys berliński'· 
Hitlerowskie Iradycje parlyjnych prowodyrów reakcji 

(Od specjalnego korespondenta "Głosu") 
BERLIN w LIPCU I stref anglosaSkich uprawiali akcję wymie- leglejszych nav:et ~az ,aby ubrać całą im-

Niezmiernie trudna jest sytuacja kores- rzoną J)rz~ciw.l{Q czwart~mu p~rtnero:wi?- prezę w odpowledm~ ramy, a równocześnie 
pondenta polskiego w Berlinie. I kupacJl NIemIec - ZWIązkoWl RadZIeckie aby zademonstrowac wobec Niemców rze-

Podc~8;S., gdy wy?-a:rzenia przybrały w mu. . , .. ,k0!llą potęgę amerykańskie:ro i hl' Tf-o,._ 
tY.!? rrueSC.1e osza.ła:lllaJące tempo, dystan-, W .. SWOI~ zaCletrze;VIen~u, przywodcy sklego lotnictwa. ." S ".YJ 
su)ące o wiele długości bieg normalnego u- par~ so.c.Jal-dzl}lokratow l . praWlcowych Warkotowi Ttlotoró ' 
po~ządkowanego życia, korespondent pol- part! I mleszczaJlsklch, po p a,r CI I!rzez. gęsto szyć musiał W:fza k w z gO~ towarzy­
ski,cR pism ma do swej dyspozycji pocztę, rozsIanych,Po urzędach. eplgO?OW .hItlery- nej na zielni wci ~ !:opagan y, rozpęta­
ktora ~aledwie raz w tvO''"'dniu, a i to z ?,m~l, zacllęh prz~krac~a.c ~ranICę me tylko szkolone i ~ap ą. p z"z dte ~ame koła, wy 
opóźnieniem doręczy jego li:st do redakcji pohtycznego urruaru l ,POlitycznego. ~ozsą- przedSięwzięć raWlOn~ T eg;o. rodzajU 
dziennika. Mamy wprawdzie od niedawna dku, ale POpl'Ostu gra1fIce bezkarnoscI, gd~ z~. czasowo rz~cle~ R:zesz~ 
dos~O!~ałe połączenie kolejowe z Warsza- na 'le_bl·a:ruarh. 1?ubl.lCznych, nawoływalI t Tkląn? było SIę opr~ec wra~elUu, ze ~bl~ 
wą ) memałą dumą napawa nas widok POI-I' QtI'V<łT\'11' do srllslww l bwałtow· I ;e' l c.le . •. I ta w pOw;tetrzu I t~ na. Z1emI 
skich nowiuteńkich pulmanów na dworcu Nieprzytorru'1a i :J.ieprzebierająca. Vi I ~CIS e. są ze sobą POWląZ~ne, sł~z~c Jedna­
ślą.skim, skąd co wieczór odchodzą do War I środlUlch kampania. trwała przez długi I ~~łtf ce,I°tik Szło, t~d mewątp~I"Y1e o ~­
sza.wy. czas: echa jej docierały do Londynu gdy ' ł n i me'y o 'Ysr~ . ludnosCJ., ale I . w 

n,ównież co t.ydzień z lotniska Schoene- dokonywano tam podziału Niemiec: rZ11- I cc.t p.l ~uroPBle ~r!l-zel1la, Jakoby fel"ment 1St 
[eld w Berlinie startui~ wielki sa.molot cane na. wiecach "bojowe" hasła towal'zy- me.1ą.CY w . erlllue spow0:do~any był przez 
"Lotu" ale poczty nie zabiera. ~zyly obn.dom frankfurckim. gdzie powzic r~stępo~~a~e władz radZ1eekI,ch, aby pr:;:ez 

Ten krótki wstęp podRĆ chcę uwa.dze za to (zaws'ze pQkryjorlm przed czwartym 'u ,~d~o~Ic 1!w;adgł ę kOd flf~kktow, stanoWIą­
równo naszych wydawnictw w kraju, jak i partnerem!) deeY'lję o podZla.Je Berlina.. l.:J c I~ 0 ~e zro a on I tu. 
Czytelników, aby czytając korespondenqe Niedość na tvm' przywódcy berliriskiej ,Do taktow tych należy w pierwszym rzę­
z Niemiec. mieli zawsze na uwadze d~e socjaldemokrac:ji i prawic{)wego odłamu d'~li!: dama~le, Uldadu Poczdamskiego 
kontrastuJące ze sobą. kra.ńoowe przeclw- chrześeijańskicp demokratów, pragną, jak przez mocars';.-,;a zach anie, podejmowanie 
nośc!: błys~awic~y. ro.zwój wypadków na najlepiej przysłużyć się swoim moc~da:v- uch:val ~ ~(Jra.~e . Niemiec bez wiedzy i 
arenIe. polity~zneJ I I}leznuerme powol.ne com. zmobilizowfl.ii ...n;vstJ,je siły menu e- UdZ1!lłu SOJusznIczeJ Rady Kontroli, kreo­
funkc.lOnowame naszeJ poczty na JedneJ z {',kie.i real,c.ii, aby orzy jP.j pomocy, na pa- warue Frankfurtu do roli nowej stolicy 
najważniejszych tras: Berlin-Warszawa mietnyrn nosiedzeniu ma~stratu berliń- odrębne~~ pań~twa, wprowlUlzr .. ie marki 

• * • ~kieO'o w dl,iu 23 ererwca p1rz€f.orsować zac~odrueJ zamIast waluty jed.nolitej od~ 
Pisze te słowa w pierwsze'; dekadzie lipca wbr;w głosom trakcji obotniczych, uchwa dama Za~łębia Ruhry, jako arsenału broni 

gdy t .. zw. "kryzys ~e.rlińsld" je~zc~e .trwa. łę o wprnwad:r,eniu w zachodnim Berlinie pod w~am:ę amerykańskich koncernów. a' 
Być moźe, że w chW1}1, gdy l?ędZleCle Je czy marel,. klórr. jeszcze na ,iesien'l ubiegleĘo v:reszcIe s'Yiad.ome . po'Pie~anie sil nacjona 
tać będzie on tylko Jeszcze Jednym wspom roku wydrukowane zosta.ly w ameryk.an- I1zn11l n:emleckleg-o .1 zhroJenie. ir:h do w~llti 
nieniem, przepojonym sztucznie wywołaną ski ch zakładach graficznych, co potWler- z . us,tro.lem demokratycznym l Jego OSIąg­
gorączką dni, których tyle już przeżyliśmy dza fakt, iż decyzja podziału Niemiec i Ber ruęclami. 
w okresie tl7zech lat. dzieląrvch nas 0d lina powzięta była już wtedy, 1dedy pozor-
dnia kapitulacji Niemiec. Ale bez w~ględ~ nie wyrażano gotowość (10 czterostrODne- KTO WINIEN? 
na to, jaki obrót I!rzyjmą wydarzema, kto go PQ;'ozum1<-nia w sprawie jednolitej re- . Gdy ",,:~ęc ludIlDŚć. zachodniego Berlina 
rych Berlin stał s~ę punJl':tem, c~ .'raln'ym, formy walutowej. CierpI dZIs na rozmaIte braki, gdy Pozba-
nie od rzec;z;y. b~dzIe przy~rzec .SIę z. bl!sk .. ~ wiona jest wieczorami światła (sam piszę 
stanowisku. Jakie w czasIe te] .. ZImneJ WRZASK PROPAGA.l'n)Y te słowa przy świeczce) gdy w hraku ko-
wojny zajęli ci, których .d?tyczyła on~ Cały ten rozwój wydarzeń zmier~ał nie- munikacji nie może korzysta6 z kin i tea-
bezpośrednio, a mianoWlcIe sanu uchronnie do wywołania. ostrego kryzysl!' trów, gdy czeka z głowami zadartymi do 
Niemcy· który też nie dał na siebIe długo czekac: góry na mą.kc i. .. rod;;;ynki (zami'l::;t tłu­

Srodki ochronne, zastosowane pr.zez ad~ szczu) z powietrza, gdy przezyw3.ć musi 
nistrację radziecką dla ochroI?-y I?~eresow g'og-icznie przedstawiane za c"'lcwo p:'r."."._ 
ludności Berlina i . stref y radZIeckieJ, są w ma to do zawdzięczenia prz de wszystkim 
dalszym ciągu akcji antyradzieckiej, dema anglosaskim imperialistom i swym wla­
gogicznie przedstawione za celowo prowa- snym naclonalistycznym prowodyrom par 
dwną. i zgóry uplanowaną "blokadę", do tyjnvm. 

EPIGONI HITLE:i.YZMU 
GŁOWY 

PODNOSZĄ. 

Nie będę daleki od prawdy, jeżeli stwier 
dzę, że w:vdarnenia berliń~kip.. nie. stano:viłY 
niespodzianki dla tych menlleckich. d~ała­
czy politycznych, którzy oddawna .)UZ }J?d 
m~ JlrQte~rate.Ył .. - -i'~b..?.mJ:oJQJl 

przełamania której wezwano lo.tnict.w() 
~erYk~§.kie i angiels~ę §.łow~m, _11 ~:i2<l, LEQPQLD. )1ABSCIl4i \ 



"r,t~5 " ierr ____ 

Dr. Witold .f:..ultaszeUlicz 
", ~t 

NASZ DZIAŁ NAUKOWY 
s W POLSKICH OCZACH I P I 

erca polskich. tulaczy rewolucjonistów 
byly po stronie bIU/lowców, Nawet późniejszy O a c y 
arcybiskup warszawski Zygmunt Felińskl, któ 
ry w dOlach czerwcowych jako młody stu-

na ba\ryikadach francuskich talu i n;ewolnktwa pracy". Sojusznicy buf'-' 
żuazyjni w walce czerwcowej z proletaria­
tem drobnomieszczaństwo i chłopi, 6postrze­
gli po niewczasie, że .uśmierc:ć chcieli l!Wego 
naturalnego sprzymierzeńca i ujrzeli prr;yczy dent obserwował ze swego okna walki w re-

jonie Panteonu, n:e szczędzi, pochwał dla ))0-
haterstwa powstań :ów w swych Pamiqtni­
kach. Oto fragment opIsu wa.lJ;j: "Najw·Gk­
Sza barykada mająca ze 4 mtr. wysokości 
przecinała szeroką prostą ulicę Luksembur­
ską, jedyną, na której mogla działać artyle­
tla! i tę barykadę widzieć moglem rz; mych I 
ok-en, B,ronił jej liczny zastęp uzbrojonych 
w karabIny bluzowców, między którymi szcze I 
góln~ uwagę zwracał na siebie t. zw, Legion 
WUlkan:czny (Legion Vesuvienne) 71ożony 11: 

sal!ly<;:h kob:,et. Amazonki te. odziane były w I 
krotkle błękitne bluzy, takież szarawary, na i 
głowa ?ll miały czerw~ne frygijskie czapki, 
l tegoz koloru pasy bIodra ich opasywały. 
Uzbrojen 'e ich stanowiły takież sztucery z ba I 
gnetami jak ~ męskiej części odcLziału. Legion 
Ów kobiecy, jedyny w nowożytnych dziejach 
Europy, był wprawdzie niel:czny, z kilku za­
ledwie złożony dziesiątków, szaloną jednak 
odznaczał Soię odwagą, .. Gdy działa ~atni1kły, 
1\ strzały karabinowe na coraz bliższą raz'ly 
metę, jedna z Amazonek wskoczyła na bary­
kadfl z czerwonym g,ztandarem w ręku i po­
ezęła urągać żołnicrzom, że nie wstydzą. się 
strzelać do kobiet, między którymi mogą 
m : eć żony lub siostry. Rażona kulą padła na I 

w latach 1832 - 1848 

Lud paryski krocz» w pochodzie w marcu 1848 r. 

nę swej m:dzy w jego klęs<:e. h. 

Powstanie ~erw.(;owe podniosło na t konty­
nencie samopoczucie burżuazji i pchnęło ]ą 
do przymier.:a z monarch:ą feudalną przeciw 
ludowi, co pozwoliło załamać falę rewolucji 
(uropejskiej na jesieni 1848 I. FrancJ.a, roz­. I carla wojną domową ułatwiła carskiej Rosji, 
A liski i Prusom ponowne spętanie wybljają­

: : I c)Tch się na niepodległość ludów, "Lecz jedno 
I ' cześn:e los tych narodowych rewolucji -jak 
I zazndcza Marks - został uzależniony od 10-

Sll r'ewolLlc:1 proletariackiej, z.nikła pQQ:orna 
s:l modzielnośl:, ich niezal~żność od wielkiego 
przewrotu społecznego, Ani Węgier, ani Po", 
luk, ani Włoch nie będą wolni, dopóki rob 
tnik pozostanie n:ewolnikiem"1 

:je 

(to lat minęło od powstania czerwcowe­
'lo go proletariuszy paryskich i sprzymierza 

nych z nimi rewolucjon'stów polskich, ora,; in 
nych narodowości. W tym ca:asie odbył sit=: 

ł zwycięski marsz klasy rOb,<>tniczej przez no­
we barykady do wyzwolenia społecznego. N 
obszarach, gd,zie sto lat temu !l'Ządziła naj-

I groźniejsza kontrrewolucja, na obszarach 
carskiej Rosji ourganizowało się wysił­
kiem proletariatu rosyjskiego potęine paA­
stwo, przykład postępu społecznego, SG­

, cjallstyczny ZwIązek Radziecki, Patronuje on 
dz:ś narodom świata w i<;oh. walce wyzwoleń­
czej spod jarzma tyranii politycznej 1 spał e 
czno-ekonomicznej. Z odległej Hiszpan1! i Gra 
cji, Chin" Palestyny biegną dziś pOzdrowie­

kamienie, ale wnet zastąpiła Ją druga, podno 
sząc sztandar obalony, aż póki j ta nIe pole 
gła. Nareszcie żołnierze wdarli się na baryka 
dę i rO(lpoc:zął się bój na bagnety, tak zawzię 
ty, że skończył się dopiero ze śmiercią osta­
tniejio obrońcy, o pardon bowiem nikt nie pro­
sił. Jeden z bluzowców, atletyr,znie zbudowany, 
już połOŻYł przeciwników, gdy pod nogą usu 
nęły mu się kamienie i on padł na wznak, 
nie opuściwszy jednak karabina; Le:7: w tym 
nawet krytycllnym położeniu przeszył jeszcze 
bagnetem najbl'ższego żołnierza i zginął, 
walcząc do ostatniei chwHl,.. "Talt walczy 
l: proletariusze paryscyl 

J nia braterskie walczących jeszcze o swą 
wolność i równość faktyczną młodycll ludo­
wych demokracjI. A w państwach zachodnleJ 
i południowej Europy walczy z anglo­
saskim kapitalizmem klasa robotnicza. Naród 
polski, związany calą swą tradycją rewolu-

Zgromadzenia Narodowego i republikańskiej CZERWIEC NARUSZYŁ TEN PORZĄDEK cyjną z obozem postępu i demokra-:ji, które-
burżuazji. POTZądek --grzmiały jego kartacze p PRZYCZYNY KLĘSKI. mu patronuje dz:ś Związek Radziecki, 'Zl"{)%U-

'. J'OIl:5zarpując na IItrzępy dało proletario.tu. roleto.r1at przegrał walkę w czerwcu mi miał lekcję ~lst.orii sprzed stu laty 1 wy;ma-
GŁOS "NOWEJ GAZETY RIlNSKtEJ Z dn r h l f ki 4 mo swego bahaterstwa, bo nie dorósł jeszcze czył sobie nuejsce na barykadzie pod robotni 

N a wiadomość o cterwcowe kI sce mark a a z ICznyc rewo ucji ranCU8 eJ bur- wówczas jako masa, ani świadomością 5W~i. czym sztandarem. Wierny hasłu: "Za namą 
k N G t R J., k\ , . żuazji od 1789 r. nie była zamachem na po- sprawy, ani siłą, do gwałtownego obalenia i waszą wolność", iktóre przed z górą stu la-

sows a "owa aze a ens a zam e- L k 't r tó Z" . 'ł' . 
kiła następują:ą ocenę wypadków paryskich rządełk, bo pozostawl(lła nietknięte pan owa- apl a .IS w. "amlemaJ~c swą ~ogl ę -: ty wypIsał na swych chorą~lach. woJen-
j ich podłoża: "Ostatni oficjalny szczątek re nie klasowe, pozostawiała niewolę robotn!- < jak mo~ Marks :- na k~lyskę burzu.azyjneJ nych i na okładkach pism emlgracYJn.ych. po 
wolucji lutowej, KOmlsja Wykonawcza roz- ków bo pozostawiła burżuazvjny porządek I republ,~I, proletariat zmUSIł t.E: repub!lkę, by łącz~ł ~o hasło % i nnYD;l , kt6re Mark,s I Engels 

i l i . k i ob ',_'.. . ....' wystąpIła natychmiast w swe] czyste]. posta- połozyl! na czele Mamfestu KomUnistycznego 
w a ,s ę Ja tuman mg y w ec. po;vagl w. y I dlOćuy me wJCdząc, Jak często zmlemała. 1ł1~ ci, jako państwo, które jawnie przyznaje, że w lutym 1848 r: "PToletar1usze wszystkich 
P~dkow. 5ztUCIl?~ ogn~,e t La~artl?e a za~le- forma polityczna tego panowania i tej niewoli. zadaniem jego jest uwieamienie władzy kaDi krajów łączc1e SIę"! 
nIdY' SIG w ~gnf ISł e ra 'le y avalignaca. ra- 1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111;11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111/1111 w z:wym., mes a 6zowanym, proza cznym wy-
razem tej fraternite, tego ~Haters~wa przeciw I Wielkie osiągnięcia o,· czyzny SOC,'" alizmu 
stawnych sobie klas, z ktorych Jedna wyzy-

skuje dru9ą, tej ,fraternite, proklamowane) W e a I y k a z r o z w · u · P t · Z lutym, .. Jest wOJna domowa w swej na]stf!l' g 
szn.iejszej post a :i, wojna pomiędzy pracą, a 
kapitałem. To braterstwo płonęło we w&zyst-
kich okna,ch P~ryż~, wieczOrem 25 czerwca, Pawilony radziecl"ie budzą podziw na U7Vstawach międzynarodowych ' gdy Paryz burzuaz]1 był iluminowany, pod- •• J 

cza' gdy Paryż proletariatu ginął w plomie- Z wielkim powodzeniem wystąpił w roku I Ostatnia z niCA 'V! BUdapeszcie został~ I zostały uwzględnione eksl?onaty, chara.'łrte 
niach, w jękach, we krwi. Braterstwo trwab bieżącym Związek Radzi.eclri na czterech o~a.rta 11 cze1"V{ca l tr:;vała do końca.. teg9z ryzująee osiągnięcia radzieckiego przemy­
dokładnie tak dłu-go, jak długo il'Jteręs bur międzynarodowych targach i ~stawach IIlll~sląca. W Cl~gu ple~szyc~ dź.!cimęClU sm, rolnict'wa, nauld i kultury. 
żuazji zbratany był z interesem proletariatu ... międzynarodowych. a mianowiCie: w Pol- dm, ponad 8 tysięcy osab odWledzIło tam Na każdej z zorganizowanych przy udzia 
Rewolucja Lutowa była p:ękną rewolucją, rp.- sce, Jugoslawii, Finlandii i na Węgrzech. pawilon ZSRR, gdzie w szerokim zakresie le Wszechzwiązkowej Izby Handlowej wy_ 
wolucją o powszechny:h sympatiach, bo prze staw - w Zagrzebiu, Poznaniu, Helsinkach 

ciwiellstwa, które w niej wybuchły przec1w Zakłady Energetyczne we wspo'łzawodnl"ctw,"e pracy i w BudapeSZcie, wszechstronie była repre monarchii, nierozwinięte jeszca:e, drzemały w zentowana produkcja przetnysłu radzieCkie 
zgodz:e obok siebie, bo walka socjalna sta- g? Była to Wymowna demonstracja tych 
nowiąca jej tło, wiOdła tylko mglistą egzy- Ruch współzawodnictwa pracy zatacza. co- Również załoga Elektrowni w Sierszy Wodnej gigantycznych przemian, jakie odbyły się 
stencję frazesów i słów. Rewolucja czerw:o- raz szersze kręg!. Ostatnio pIacown,icy Okrę- przystąpiła do współzawodnictwo.. Robotnicy w latach ostatnich i odbywają się nadal w 
wa była szkaradną rewolucją, odrażającą re- gowych Jaworznickich Zakładów En-ergetycz- Elektrowni walczi\ o zmnlej6Zen.!oe zużyda ener ekonomice radzieckiej. Zwłaszcza obficie 
wolucją, bo w niej na mieJsce. frazesu wy!ltą nych przystąpili do współzawodnictwa pracy. gH elektrycznej d węgla :na potr2eby wła61le reprezentowane były osiągnięcia Związku 
pHa rzeczyw:stość, bo republika obnażyła Według opracowanych warunków załoga zo- oraoz () zmniejszenie koszt6w włalmych pr~uk Radzieckiego w dziedzinie ciężkiego i śred­
głowę samego potwora. e:rzucając z niej koro bowlązala się między innymi ograniczyć straty cji e.n.ergii. iPonadto zaloga zobowiązała si~ do niego budownictwa maszyn _ najnowsze 
nę, która ją kryła i o.słaniała. ,Porzą.dek! - energii elektrycz.nej w &ieciach lozdzielczych, zW'illk6zenia wydajności pracy i obn.iżenia zu- samochody osobowe "Zis 110", "Pobieda" 
- takie było hasło bOJowe GUlzota. Porzą- zwiększyć wydajność pracy, 'Zą:tn1ejszyć kosz- żyda mMerlałów lila kOJlserwacje 1 naprawy. i "MoskwICZ", a także ostatnie modele wo­
dekI wołał guizotysta Sebastianl, gdy Rosja- ty własne produkcji, zmniejszyć do minimum Program WGpółzawodn!c.twa obejmuje również zów ciężarowych, obrabiarki i maszynny roi 
nie zdobyli Warszawę (1831). Porządek! ,wo- wydafr! i czas trwania przerw w dostawie prą wzmożenie dyscY'Pliny pracy oraz przyśpiesze- nicze w: kilkudziesięciu typach, a wśród nich 
la Cavalgna-:, to brutalne echo francuskIego du oraz przerobić sieci wadliwie zbudowane. nie terminu jnwesty~ji Elektrowni kombaJny samochodowe, pługi traktorowe, 

Ada", Czortl(or~!§'d • prole§or Ul:.. 
"W __ ._Hr .... _ _~.-_...... .. _ ........... 

si ż a cz ka 
c' o i i a k 

na czylelnika 
czylać? 

Podczas wojny, w latach 1939-1945, I ników orieJJtowanie się w tym, jakie książ­
uległy zniszczeniu w Polsce biblioteki, czy- ki winni czytać w ogóle, a w szczególności, 
teInie księgozbiory, księgarnie, składnice, gdy chcą otrzymać odpowiedź na interesu­
mieszczące nieraz całe nakłady polskich jące ich pytania. 
dzieł. - Dzięki prężności naszego narodu M:amy llrzecież liczne dzienniki f one to 
w ciągu trzech lat powojennych na rynku winny, spełniając swą rolę społeczną. - i 
księgarsliim ukazało się wiele nowych w danym razie być pomocne. Zamieszcza­
książek i w ten sposób straty wojenne cho- jąc odpowiednie sprawozdanie z ukazują­
ciaż w pewnym stopniu zostały już pokry- cych się książek mogą one wskazywać czy­
te. Można mieć nadzieję, że po jakimś dzie- telnikom swoim, co należy spomiędzy tysię­
siątku lat braki, które tak boleśnie odczu- cy tytułów wziąć do ręki i przeczytać z 
warny, zostaną uzupełnione prawie całko- prawdziwą lwrzyścią. Jest to tym potrze­
cie. bniejsze, że niestety - pomimo zabiegów 

ZaJ;lotrzebowanie ksiażki wzrosło u nas odpowiednich czynników państwowych i 
rówmeż i z tego powodu, że przecież wsku- społecznych, jeszcze ukazuje się u nas pe­
tek dokonanego przewrotu społecznego wna ilość tandety wydawanej tylko dla zy­
uzysk~ły dostęp do nich i te szerokie sfery, sku - najczęściej niesumiennego, aspołecz­
które przed tym miały dostęp do kultury nego naklack:y. goniącego tylko za doraźuą 
ogromnie utrudniony. Coraz bardziej liczne korzyścią. chociażb~ ze szkodą czytelnika 
zastępy czytelników poszukują ksiażki. i społeczeIlstwa. 
chcą czytać, pragną znaleźć odpowiedź na "Głos Robotniczy", który pierwszy z dzien­
rozmaite pytania... Niestety, organizacja ników naszych przed rokiem niespełna 
udzielania porad w dziedzinie czytelnictwa wprowadził u siebie "Nasz dział naukowy", 
nie jest jeszcze u nas rozwinięta w odpo- zamieszczajqcy artykuły z rozmaitych dzie-
wiednim stopniu. dzin nauki, pisanych przez istoLnych fa-

Zanim tedy w każdym liczniejszym chowców - naukowców, rozpoczyna obecnie 
ośrodku, w ka.ż,dej miejscowości fabryczne';. dział sprawozdań z ukazujących się keią­
w każdej wsi powstanie biblioteka z fa- żek, mogących interesować szerSze kręgi 
chowym, a ogólnie wykształconym kiero- czytelnik6w starszych i młodszych. W spra­
wnildem, który udzieliłby porad w dziedzi- wozdaniach tych omawiane będą nie tylko 
nie czytelnictwa. trzeb CI jakoś zaradzić złe- poszczególne książki, ale ich zespoły o ty­
p.1u i w. inny sposób ulat:wić rze.szom czyte}- le, o i~~ ~9tyczą Qne jaltiegoś ~aż1!.e~o. ~!1- , 

gadnienia, czy to naukowego Cży społecz­
nego. Przecież nie raz trudno poprzestać na 
jednej jakiejś książce gdy chce się zapo­
znać z jakimś zagadnieniem mniej więcej 
gruntownie, z drugiej zaś strony, dzięki 
wolnej inic.iatyw~e w wyd8;waniu książ~k, 
często ukazuje Się naraz kllka, trakluJą­
cych jeden i ten sam temat. 

"Co z tego wybrać, co przeczytać naj­
pierw, a co później?" pyta czytelnik, gdy 
mu w księgarni pokażą jednocześnie szereg 
książek. . 

Chcielibyśmy właśnie być w danym wy­
padku pomocni. 

Nasze wielkie spółdzielnie wydawnicze 
np. rozpoczęły już wydawanie seryj bardzo 
przystępnie ale gruntownie opracowanych 
książek i broszur, z którymi warto się za­
poznać, gdyż dostarczają one wiele wiado­
mości z najrozml9tszych dziedzin. 

Tak Spółdz. Wyd. "Książka" wydała już 
przeszło ł5 tomików ,.BibjJoteki Popularno­
Naukowej'l poświęconej przeważnie nau­
kom przyrodniczym; ukazuje się "Biblio­
teczka popularno-naukowa "Wiedzy" (już 
ponad 12 tomików); Państwowe ZaklAdy 
Wydawnictw Szkolnych" ogłaszaja "Biblio­
tekę Popularną", "Bibliotekę Ziem Odzy­
skanych", "Bibliotekę Historyczną". Biblio­
tekę Przyrodniczą", Bibliotekę Fizyczno-
Astronomiczną"·.. . 

SlQYł:em je§t j~ ~ cZPg~ lYY.qi~rać, 

kultywatory, ruchome suszarnie zbo~a 
ittl. - reprezentowały nowe OSiągnięcia 
p'rzemysłu radzieckie~o. Samoloty osobowe 
i transportowe potę:tne ekSkawatory, che­

mi}ralia, stale gatunkowe, maszyny drukar 
sIne, medykamenty, przyrzady pomiarowe 
i dziesiątki innych wyrobóW- w sposób wy .. 
mowny ukazały zwiedzającej wystawę pub. 
liczności potegę przemysIową. ŻSRR. osiąg 
nięcia kulturalne jego narodów oraz :możli 
wości eksportowe państwa radZieckiego. 

Wielkie zainteresowanie wywołały działy 
wystawy, obrazujące materiały świadczące 
o su]~cesacłt powojennej odbudowy i roz~ 
woju przemysłu i rolnictwa ZwiązlOl Ra.­
dzieckiego. 
Wśród 2 nńlion6w osób, które zwiedziły 

wystawy radzieckie w Zagrzebiu, w Pozna­
niu, W Helsinkach i w Budapeszcie byli lu­
dzie najrozmaitszych zawodów. Wielu z nich 
odwiedzało pawilony radziec1cie kilkakrot 
nie, przyglądając się uważnie wszystkimI 
eksponatom. Uczucia milionów Pl'ostych lu 
dzi - ludzi p'racy Węgier, Polski, Jugosła­
wii, Finlandii, dążących do wzmocnienia 
więzów przyjaźni ze Związkiem Radzieckim 

doskonale wyraziła wieśniaczka jugosło­
wiańska, Maria Kruk, w słowach: "Wspa­
niały jest naród rosyjski, wielką jest siła 
społec~eństwa socjalistycznego, którego Wo 
dzcm Jest J. Stalin". 

Wystawy radzieckie zwróciły na siebie 
tl'~ragę .prasy. Czasopisma polskie, jugosło­
Wiańskie, węgierskie i finlandzkie umieszcza 
ły obszerne komunikaty o pawilonach ra­
~z~ecki~h, szczegółowe opisy stoisk, umie­
sClł.y wlele fotografii. W roku bie2ącyIll. 
ZWlązek Radziecki weźmie także udział w 
Praskich targach międzynarOdowych, które 
9dbędą się :we )V..!"Eeś!'li1l. " 
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l Ruch budowlany rusza z .~" iels ! 

Zakład osiedli rObotniczych obejmuje łódź swą akcją 
Budownictwo społeczne na przedmioeściach 

i>ekretem z kwietnia br. Rząd powierzył wej. W pierwszym rzędzie przy planowaniu-NIOWEJ-W NASZYM MIESCIE. Ludnosć 
nowopowolanemu ZAKŁADOWI OSIEDLI budownictwa społecznego wykorzystane bę- pracująca Łodzi zyska wiele nowoczesnych 
ROBOTNI<;:ZY.CH . zad~nie . jednolitego dą k!'.;;'fiY porzucone, lub pochodzące z Re- mieszkań w dzielriicach o doskonałych W8~ 
opracowam.a I realIzaCJI OSIEDLI PRA- formy Rolnej. Przy tego rodzaju bowiem runkach .zdrowotnych, w dzielnicach - kto 
COWNICZY9H VI KRAJU. _ planowaniu nie topi się pieniędzy w przy- re poza dostarczeniem dachu nad głową -

W tych dmaeh w ~ydzlale Planowania gotowaniu saJllego tereJ.lU do budowy. będą posiadały wsZelkiego rodzaju udogod-
Przestrzennego V! Lo~ .b~ł ~rzeds~awicie! Tak więc w roku przyszłym I' Jzpocznie nienia życiowe - szkoły, dziecińce. żłobki, 
~OR celem .nawIązam~ ~clsłeJ. wsp~łpracy się PIERWSZY ETAP RACJONALNEGO sklepy, zieleńc~ i parki. 
l rozpatrzema oraz opllllOwama WIllosków ROZWI4ZYW ANIA KWESTII M.IESZKA-
Zarzą~u Miejskiego w Łodzi w sprawie pro ------______________________ occ::::z::l ________ _ 

jektów osiedli ro'ąotniczych na rok 1949. 
Na społeczne budownictwo mieszkaniowe 
astalona została dla naszego miasta na rok 
przyszły SUMA lO{) MIL. ZŁ. uzgodniona 
j\l:; i zatwierdzona przez Główny Urząd 
Planowania Przestrzennego w Warszawie. 

M. Z. 

W tych dniach ustalony został rozdział 
kredytów na akcję budownictwa społeczne­
go. W zakres jego wchodzi budownictwo 
państwowe, samorządowe, spółdzielcze i in­
llych instytucji. Plany przewidują, że bę­
dzie to st8.)]~Fić niejako przeciwieństwo do 
budownictwu. prywatnego, które organizuje 
się tu i ówdzie bez. odpowiednich założeń te 
re110wych i użytkowych. Osiedla pracowni­
lICIe w naszym mieście w raJllach akcji ZOR 
będą t~vor~ły kompleksy, Składające się 
• blokow mieszkalnych zaopatrzonych w 
szkoły, biblioteki, świetlice, ogródki jorda­
nowskie. zieleńce i wszelkiego rodzaju urzą 
dzenia socjalne. 

II' te I z DOUJroten. -
Laps ł. S p. mecenasa 
W czasie procesu b . urzędników ł8!zł:!e­

go Okręgowego Urzędu Likwidacyjnego 
(O.U.L.) jeden z obrońców OŚWiadczył po-o 
dobIlo In. innymi że "od czasu zaaresztowa.­
nia. OSkarżonych padł taki strach na urzęd~ 
ników O.V.L.-u, że o ile przedtem opowia.. 
dano sobie, że nic tam bez picniQdzy nio 
można. zalatwjć - TERAZ ZE STRACHU 
W OGóLE NIC SIĘ TAM NIE ZA~ ... 
TWIA". 

A to niby dlaczego'? Czego się hk boją? 
URZĘDOWANIA BEZ ŁAPóWKI? Ej. ni9 
jest chyba w OUL-u a.3 tak źle. Po prostu 
się pan mecenas troszkę przejęzyczyl. 
TRADYCJA 

Do starostwa grodZkiego z.wraca. się inte­
resant w sprawie zmiany nazwiska "DE­
CZYŃSKI" na "KOPERNm". 

- Nie widzę pOWQdu do takiej zmiany 
_ stwierdza. urz~dnik - Nie ma żadnegC 
U!:a.sa.dnienia.! 

- Jest - odpowia.da DeczyI1ski - Tra,. 
dycja ... 

- Ja.ka. znowu! tradycja' 
- Rodzinna.. Mój dziadek pochodzl.1 B 

małego miasteczka. i wszyscy m6wili o nim: 
och. jaki on mlłdry! Po proetu _ Kopet'"Jl1kt 
PITIGBn.tł 

Xlientka wchodzi do jednego l!l ł6dzkich 
sklepów i zastaje ek~pe(lientkę · za{;zy!;an\ł 
w· jakiejg książce. Klientkf!. spogląda na. 
okładkę i wykrzykuJe ze zgorszeniem: -
18 karatów dziewictwa'?! Pittigrilli'?! Ach. 
fe, niemoralna książka. i bezbożny autor.' 

- Bezbożny? - dziwi się ekspedientka 
Ponięważ suma 100 mil. zł., przeznaczo­

nA. na te:J. cel na rok przyszły, nie jest w 
stani~ zaspokoić wszystkich potrzeb bu­
do~ctwa pracowniczego, Wydział PIano­
Wllllla Przestrzennego w Łodzi postanowi! 
sprayl.~ tę rozwiązać w inny sposób: a mia­
nowlci~ wykorzy_sta się te tereny, gdzie już 
rozpoczęto budowę, lub na których rozpo­
cz.ęci~ ~udowy o~iedli nie związane jest z 
wlelkum kosztaml podstawowymi. I tak na 
przykład w roku przyszłym przede wszyst­
kim ukończy się osiedle pracownicze na Ba­
łutach tV okolicy ul: Franciszkańskiej i Za­
~szy. Ponie:v~ż doprowadzona jest juz tam 
SIeć gazownI l elektrowni - w roku przy­
szłym będzie można osiedle oddać do użyt­
ku_ Drugim osiedlem w które Zarzr,d Miej­
~ki włoży część z sum, wyznaczonych na 
budownictwo społeczne - jest Polesie Kon 
stantynowskie - osiedle Montv/iłła Mirec­
kiego. 

Pvaduje się serce na wido7; krzątających sU; żwawo murarzy i ditoigającyoh si~ czer-

I 
wmtych §ciCM nowopowstającyoh budowli. To Zarząd Miejsl.'i wznooi na Karolewie 
przy ul. Wileńslciej wielki grna,ch dla szko ly pod.stawowej, obliczonej na z g6rą tysiąc 

uczniów. 

- prr;ec1wnie: pObożny. Nie czytała. pani 
"Słowa. Powszechnego"? Pittigrilli przecież 
niedawno S'ię na.wrócił i jest jednym II: cz0-
łowych pisa.rzy katolickich! 

Poza tym szereg osiedli rozpoczętych zo­
tanie W dzielnicach obwodowych to znaczy 

• A PERYFERIACH ŁODZI, a nie w cen-
. m, gdzie nie dałoby SIę wypełnić wszyst 

kICh postulatów budowructwa społecznego 
ze , z~ędu na już istniejące zagęszczenie 
rozma.l~ych budowli o różnym charakterze. 
Tak VllęC pod uwagę Wydział Planowania 
Przestrzennego bierze Stoki, Radogoszcz 
.Julianów. Rudę Pabiarueką, Chojny w oko~ 
licy ulicy Dąbrowskiej kolo Kolei Obwodo-
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Obwieszc.zenfe Rejonowe go 
Komendanta Uzupełnień 

Łódź-Miasto Nr 1 
Nil. podstawie zarzłdzenia Ministra. Obro­

ny Narodowej z dnia 20 marca 1948 roku 
ogłaszam: rejestracjt m~tczyzn urOdzonych w­
raku 1928. RejeBtracji podlegają wszyscy męż­
czyźni rocznika. 1928. 

PLAN STA~E~CTWA 
Zamieszkali ha terenach 6, 7, 8, 9, lO, i 15-

ego Komisariatów Milicji Obyw. winni zgłos1~ 
się do rejestracji w lokalu Komisji Rejestra­
cy.1nej w Łodzi, ulica świętokrzyska 15 o go­
dzinie 8-ej rano w terminach następujących: I 
O nazwiskach . rozpoczynających się na litery I 
A - :B - 12.7. br.; B _ 13 i 14.7. br.; C- D -
15.7 br.; D - B - 16.7 br.F - G 17.7 br.; G _ 
19.7. br; G - H - 20.7. br.: H, I, J, 21.7. br.; 
if - 23.7. br.; J-K 24.7. br.; K - 26, 27, 28 
1 29.7 br.; K - L 30.7. br.; L, Ł, M - Sl.7.br. 
111: - 2. i 3.8. br.; M - N - 4.8. br.; N - 0-
5.8. br.; O - P - 6.8. br.; P - 7.8. br.; P - R 
- 9.8. br.; R - 10.8. br.; S - 11, 12, i 13.8. br. 
5z - 14.8. br.; Sz • - T - 16.8. br.; U - W 
- 17.8. br.; W - 18.8. br.; W - Z - 19.8. br.; 
Z - 20.8. br. 

Wszyscy podlegajlłcy obwiązkom rejestra.­
cJi, kt6rzy z powodu choroby lub bardzo waż­
llych przyczyn nie stawili się w oznaczonym 
dniu przed KOluisjq. Rejestracyjn\}, - winni 
zgłosiĆ się W dOdatkowym terminie dnia 21 
sierpnia 1948 roku o godzinie 8-ej rano w loka­
lu Ko!Ui~.ii Rejestracyjnej R.K.U Ł6dź - Mia· 
btO r 1 w Łodzi, ul. ~wl~tokrzyska Nr. 15. 

Obowiązani do rejestracji winni przedłoży~ 
Komisji :Rcjestrncyjnej dowody osobiste, me­
tryki utodzeni.a (wyciąg! z metryk urodzenia), 
ostatnie Świ~d,ctwa szkolne, ~WiacleCt;"\Va Ukon­
czenia zawodów cywilnych, oraz wszystkie in­
ne posiadane dOkumenty, na podstawie których 
będzie można nstaliĆ obywatelstwo, wykształ­
eonie i zawód cywilny. 

Osoby, kt6re odbyły shlŻbę wojskową win­
ny ponadto przed"tn wi~ dowody wojskowe. 
cclem ustalenia stopnia woj~kol'q'go, oraz spe­
cjalności. 

Uchylajłcy si! od rejectr:lcji będą pociąg· 
nięci do odpowiedzia!no~ci, w myśl obwiązu­
jących przepiSÓW karnych. 
Łódź, dnia 10 maja. 194R t. 

KEJ. KOM. UZUP. 
ŁODt - l\I[JASTO Nr 1 

-). Ze!Ilsta - Dziubiński, !Iljr. 
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alszy r ZWÓ· c to ci 
od w· ny yc pokon na 

Ruch wielQwarsztatowców w przemyśle 
włókienniczym rozwija się bez przE'-IWy. Ilość 
pracowników, przechodzących na obsługę więk 
szej ilości maszyn, rośnie z miesiąca na m.le­
siąc. 

Czasy, kiedy trzeba było nIlmawiać robot­
ników do bardziej wydajnych norm pracy, mi-

w r U e 

nęły już dawno. Dziś lepsi tkacze oraz szyb­
cięj pracujące prządki same zwracają się do 
kierownictwa z prośbą o umożl·iwienie im 
przejścia na obst1.1gę większej dlości maszyn. 
Prawda, gloszona przez naszą Partię, że zwięk­
szenie wydajności pracy równoznaczne Jest ze 
wzrostem zarobków, utorowała sobie drogę do 

• • 
Wo j.. slczecfńskfe ~otrzebllje robotników rolnych 

Trwające od kilkunastu dni na terenie wo- wedlu g umowy zbiorowej częściowo w gotów­
jewódzlwa szczecińskiego zruwa wymagają ce. częściowo w naturaliach, mieszkanie za­
ściągnięcia znacznej ilości sezonowych robot- pewnione, przejazd bezpłatny. 
ników rolnych. Un:ąd Zatrudnienia zwra<:a na łę akcję u-

W związku z tym Urząd Zatrudnienia w ł_o wagę niezatrudn·ionych pn:ejściowo kobiet. 
dzi wraz z Urzędem Wo jewódzkim przepro_/ Te wszys/Jrie kobiety, które wezmą udział w 
wadza na terenie Łodzi i łódzkiego wojewódz- żniwach w WOjewództwie szczecińskim po u­
twa akcję werbunkowq do żniw w wojewódz- lWlzczeniu robót w polu będq miaJy pierwszeń. 
twie o'lzczecińskim. Ak<:ja ta trwać będzie od stwo w uzyskaniu pracy, a szczególnie wszy-
15 lipca do 30 I/ierpni<ł. slkich zajęć, finansowanych przez Minister-

'Ąi'ynagrodzenie robotników, przewidziane stwo Pracy i Opieki Społecznej. 

W PZPB Nr 1 w tkalni (12 krosien) W PZPB Nr 6 w przędzalni (750 Wl'zec.) 
odnaczyły si~ Maria Pyziak (120,5 proc.), osiQ-gnęła Ewa lIfaciejewska 147,8 proc., a 
Maria. Switoń (119,1 proc.), Józefa Sewer:y- Hclena Jagielska 145,4 proc. W tkalni na 
niak (109 proc) i Helena Rybak (107,8 proc. 7Y~z6Mkach" wyr6żuiły się ,~r!lIClrln Nn;mTok 
Na "szóstkach" pierwsze miejsce zajl!ł Ste- (163,6 proc.) i Aniela Drężkiowlcz (162,9 
fan Pa/czyński (125,2 proc.). Helena Pał- proc.). Emilia Janiszewska (4 krosna) osią­
kowska. osiągnęła 122,] proc., Helena Bogus gnę/a 168,3 proc., a Kazimiera. Górecka 157,5 
121,7 proc., J·ózefa J6źw i ak (4 krosna) uzy- procent. 
skała 168,7 proc. W przędzalni wyróżnily I W PZPB Nr 7 w przędzalni (780 Wl'zec.) 
8ię Józefa Kucharska (J (iD,G proc.) i Janina! odznaczyły się Władysława Baryła (154,3 
Kunce (160,9 proc.). I proc.) i Kornelia Nowak (153,1 proc.). W 

W PZPB Nr 2 w przędzalni (6 stron) . tkalni na "czwórkach" wyróżniły O\ię J6ze· 
osiągnęła Antonina. Jedrys 132 proc., a (Je. fa Taler (175 proc.) i Janina Owczarek 
nowefa Strzała 130,8 pr. Kazimiera Uznań- (16~.5 proc.). . 
ska llzyskala 141,7 proc., GenOWefa Pawlak W PZPB Nr 9 w tkalll1 na ,,~z6stkach" 
(4 strony) o -i ągnęło ]34,7 proc.; Genowefa uzyskał Stanis!aw Kubik 1!i3,9 proc., 3.. Jó­
Smulik -132,5 proc., a Jadwiga Łuczak (3 zef Zakrzews~l .161,~ proc .. W przędmlm (3 
~tronJ) 152,9 proc. W tkalni na "SZÓ~1 kil(·h· strony). wyr6zn~ły SIę ManII. ~alcerzak (155 
wysunęli siQ na czoło Bronisław Ciuła i Ma pro~ .) I Apoloma Jaszczak (1.)3. proc.). 
ria Skabiak (po 176 proc.). Wiesława Brze- W PZPB Nr 16 w pl'7.~c17.alm (960 wrz.) 
zills"ka osiągnęla ]69,2 proc., a Irena Drze- ~ofia J.'lorok osiągnęła l!;7,8 proc.! a llo.t'ia 
wipcka ]63,8 proc. Na "czw6rkach" uzyska Zem~ta 154.8 proc. Hrlena lIf1\Chlauska (872 
ła Halina Sobleraj ]74 proc. WTZ('C.) nrv~"kała 149 p-roc. 

. W PZPB Nr 22 w pr7r(halni (4 strony) 
W PZPB Nr. 3 w t.ka!ni na "czw6rkach" rlz '?kałv Zofia Grz('llo i Gennwefa Jn"ka 

wyróżniły się Genowefa Zwolińska (l8S pr.) po 106,4 proc .• fi. F;an\:!Rl'ka ,rnjdn i Mar­
i Zofia KOl1werska (182 proc.). We Ivsp6ł- 'n Nng-<,il1.1,n (3 ~tron:v) po Hi~.7 proc. 
zawodnictwie zespołowym zesp6ł mIl i~tra W PZPB w P~bjanic1.cb w tbtlni osiąg­
SohczyJlski<'go osiągnął 133,9 proc., w~-przc- nę!a na 8 kro,mach Aniela Uhll~n 181,9 pl'. 
ozaiąc zesp6ł l'o~ika (109,6 proc.). ZlJ~pcjl "Vłnilr~łllw nnrlow~ki (fi kro~,( n) nZ'yskał 
Banaszczyka (124,1 proc.) wyprzNhił 7.e· 177.6 proc. Na .,pwórkac·!t" orl~n:lr7.:vJy ~ię 
spfoł CzłllpillRkiego 11(\.7 proc.). Zespół Nie- Hpl"IH.! światr], (174.5 proc.) i '\nna Pa.. 
dhał.v (11.1,3 proc.) 1l1~!:(1 zespołowi Sobań- r\1Rz('w~l\a (1It),2 proc.). W l'r""d,a lni wy. 
skiego (133,7 proc.). Tlmlnia "A" (115,4 rÓ7.nila si~ Rclt'1l1ó\ Spioop]( (;.jO 1vrZCC. _ 
prtll.) wyprzedl.iła tkalni~ ,.B" (103,2 pr.). 15::?~ pror.). 
W PZPB Nr 4 od7.nac7.yty ~iQ prz~dki Ma- W PZPB w Rudzie Pabiani<:l\icj w tkal­
ria Gelcrt (l.'ji,~ proc.), Felicja zmawska ni (lO krosien) Bolesława. No-.-;-ak Ilzyskała 
(150,8 proc.) i Leonarda Rzafrań"ka (150,3 168.3 proc., a Bronisława Froll~czak 162 pr. 
procent.). Na 8 krosnach odznaczyły sIę K:l.Zimiera 

świadomości większoścI robotnIków. 
Dziś rozwój ruchu wielowarsztatowców uz,a 

leżniony je6t więc przede wsz~tkim od możli­
wości technicznych poszczególnych fabryk. 

Dalszy rozwój ruchu wielowarsztatowców 
wymaga racjonalizacji u~tawie.nia ma~yn, u .. 
eprawnienie. pracy ora~ ;innych środków. I p<:I 
tej unU dość du'io się nft ogół obi. Wynik:1 
tego 6ą już widoczne . 

W przemyśla hawełnianym w ma lu praco­
wało na czterech krosnach 1.653 tka~y (w ma 
ju 11". ub. 4.500). Na 6ześciu kI()Sn~ch pracowa­
ło 1.562 tkaczy ( majll r. ub. 228). Na ośmiu 
krosnach pracowało w maju r. bież. ponad 100 
tkaczy, na dziesięciu - ośmJu tkaczy, a na 
dwunastu krosnach dtiesięciu tkaczy. Jedno­
cześnie w maju r. b. już 63 tkaczy pracowało 
na automatycznych 6zesnMtka<:h. 

Jeszcze szybszy rOlwo] ruchu W1elowarsz.< 
talowców zaobserwować można w przędMl .. 
niach bawelnianych, gdzie Jlość prządek obrJu 
gujących trzy strony wzrosla od maja r. ub. 
do maja r . biet. z 678 d(J 1.914, CI. Hość prządek 
pracujących na 4 stronach wzro'5ła ze 194 
do 676. 

Od niedawna -poczyna wt:ri'l~t!lć takt a llo~c 
prządek Oh5ługu j4cy,h jl'5"Zcze więkEll.ą ilość 
wrzecion. Obecnie Już 37 przqdek pracuJe na 
6-ciu Btronach. 

Równie'Ż: w prz myśle wełnianym rozwija 
się szybko ru<:h wielowarsLtatowc6w. Ilość 
tkaczy nracuiących na dwóch krosnach w-uo­
zła. z 799 w lIpcu r. ub. do 1.790 w maju r.b. 

W pn:cmyśle jedw(lhniczo-galanteryjnym 
ilość tkiłO:y obsługujących 4 kro~;na WZIosł<i: 
~ 289 we wrzesniu r. uh. do 523 w maju rb. 

Oczywiście nie' WP w67y~tkich branżach i 
nie we wszystkich z6kla<'lach priłcv rozwija siq 
nIch wielowarsztatowców w lempie równo­
miernym i jednalwwym. 

Istńiej(ł do dzM fabryki, które temu zagad~ 
nien iu nie poświęcają je6zcze należytej uwa~ 
gi. Jest sprawą bardzo ważną. aby w przyszło­
ści ruch wielowarsztatowców nigdzie nie na­
potykał na trudności. Zależy to nie tylko od 
kierownictwa fabryki, ałe również od rad za­
kładowych i organi1.ilcii politycz.nych. -= --Sezon bUdowlany w· pełni 

Znaczne za, otrlchowanle r.2 siły 
robocze 

W ostatnich tygodniach !Wraca ~ 
znaczne na.ą/le nie ruchu budnwlanego. 

Wyraża flię ono przede wszystkim w dużej 
!/ości t:gloupl! nn robotników budowlanych 
zarównn wvkwal!fJkowany..-h. deW. murarzy i 
sł(lłil:'\v, jak i nipwykwfllifikowauych. W tej 
chwili popyt na prt!,owników Il'j qalęz.i prz&­
mystu pl7.ekri\ClB WIelokrotnie> mr,iliwości, ja­
kie posiada ryn ek prll'y. W zwi,p:ktl 7. tym 
Urząd Zatrudnienia ś<"'ąga do Łod?:i 7, woja­
wóclztwa pewną j](lŚĆ pra,ownikow do przemy­
słu budowlanego. Zjednoczenie Pr~emy"tu Bu­
dowlanego zaś z kolei zapewnili na okre6 se­
zonu sprowadzonym do Łodz! robotnikom. 
prócz pn:e ;azdów i wynagrodzenia również 
mieszkania. 

W PZPB Nr 5 w tlmlni (4 krosn~) Piel"-' Sobczak (174 proc.) i Balbina Psiuk (170 
W~7.e miejs('(\ zajęla Weronika Kazimiecs!,a proc.). Helt'na B·achman (6 kro ien) osią.g­
(181,9 proc.). Agnieszka Grabowska osią,[!· :l')a. 160 proc., a Józefa Wlazło 158 proc. 
nęła ]73.3 proc .. Maria ~ąk 166,4 proc., :Ala I W przęilzalni (3 stron~·) Helena Kociołek I 
da Migdał 169,7 procent. i Zofia Dobrowol,ka l1z:v~kały po 105 proc. 

Warto 1u zaznaczyć, że tak dobrZe ro.zwi .. 
ja5sCY się sezon budowlany nastręcza poważ­
ne możl'w0ści nio'vykwal'fikowanym robotni­
k?m, dotY.f'hc7as ni" oracu '1'cym, którzy obec­
me otrzYm~ć mogą pracę na dobrych warult-

I 
kach. 

Rei~tr~je ich j .'demwuje. do pracy Urząd 
Za.trudruerua przy ul. Strzelco\'/" Kaniowski<:h.'t 
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~ódzcy jIJrr.oCiJ "mużby 
Polsce" a$ie*ie "JI'IYWO­
wali 1ILLd morzem., przy 
cZ1fY/,iając się wydatnie 
do dz1ela odbudawy: 
TeTa:JJ 'IG'I"aOlLją, se:rdecz-
1tie'1fr'zY jmqu;ał7i. 10 8WO 

t:rn rodzimt;'1n mieście. 

_. 
Budujeni y 

Centrala;y Dull1 M:odz~EŻ9WY 
Dni radości młodzieiy' polskiej 

w dniu 22 Epca, kiedy jedni z nas będą 
n<ll. Zlo-cie wrocławskim ma.I1ileslować swą ra­
dość z okazj.i zjednoczenia ruchu młodzi eżo­
wego, inni będą przeprowadzać zbiórkę na 
Centralny Dom Młodzieży. 

Myśl o budowie Centralnego Domu Mło­
dzieży powstała jeszcze w okresie istllienia 
Komisji Współpracy Organizacji Młodzieżo­
wych. GKW powołała Komitet, w skład któ­
rego weszli przedstawiciele ZWM, OM TUR, 
ZMD, "Wici", ZHP i sekcje młodzieżowe Zw. 
Zaw. Komitet ten przekształcił się obecfile w 
Wydział Centralnego Komitetu Jedności. 

Centralny Dom Młodzieży stanie w War­
szawie mi·ędzy Pl. Zbawiciela a terenami nad 
Wislą. Obejmować on będzie wielkJ teatr mlo­
dzieżowy, dom oświatowy (w którym znajdą 
się: biblioteka, świetlica, czytelnia, gabinet na 
ukowy itp.), boisko sportowe, ośrodek szkole­
niowy, dom sportowy, hotel młodzleży, wresz­
cie sieclz,jbę ZGZMP. Ukończenie domu przewi 
dziane jest na rok 1951. 

Trzeba, aby młodzież sama budowała ten 
dom - symbol naszej jedności. Dlatego trzeba 
lI<! kołach, podczas akademij i innych uroczy­
stości przeprowadzić zbiórkę na ten cel, a 
wreszcie trzeba wziąć jak najaktywniejszy u­
dział w czwartkowej zbiórce ulicznej. Wierzy­
my, Że młodzież i to zadanie wypełni jak naj­
lepiej. 

awsp go ce ul zm 
Dni 20, 21, 22 i 23 lipca 1948 r. to dni ra-I iż ~chodzimy na wyżsry szczebel . życia ~po­

dości całej młodzieży polskiej. Dni, w których i łecznego młodzieży polskiej, mamy pełną sw!a 
dojrzałe w walce o sprawiedliwo~ć społeczną I domość, że jest to ukoronowaniem naszych dą­
zastępy młonego pokolenia dokonają historycz żeń, że jest to 7}W}'cięstwo naszych wszystkich 
nego a·ktu zjednoczenia się 4 organIZacji mlo- organizacji. Wszyscy bo'Wi-em w ciągu swego 
dzieżowych. długiego marszu widzieliśmy jeden cel: spra-

Dorobek, jal.;:i wnoszą poszczególne organi- wiedliwy ustrój św.iadomego człowieka i jed­
zacje do ZMP jest trwałym ~api.tałem, który noWe społeczeństwo. Mamy pełną św'ado­
ciągle mus;my pomnażać. D-crobek, ten wypra- mość, Że w zwycięstwo fo każda z naszych or­
cowany był twardym wysiłkiem przesz'łych i ganizacji wnOSI najlepszą treść. Nie byłoby 
obecnego pokolenia młodzieży. Budując przy- bowiem mowy o pełnym zwy€ię twie naszych 
szlość chcemy i będziemy czerpać z doświad- idealów, gdyby któraś z organizacji stanęła 
czeń naszych poprzedników'. Drogie bowiem wpoprzek prądowi zjednoczenia, gdyby nie 
nam są imiol1i1 tych ludzi, którzy swą pracą konsekwentna praca całego młodego pokole­
stwarzali warunki do urzeczywistnienia tego, nia lobotników l chłopów, zrzeszonych w na­
co dzi< hllrhJiemv szych związkach. Każda z naszych organizacji 

Krew, życie i praca Waryńskiego i Nacz- wnosi wszystko to, co było w n.iej najlepsze. 
nickiego, Jagiełły i Dubois, Scibiorka i Swicr- odrzucając dotychczaSOWe błędy. Wnoszą 
czewskiego, Solarza i Janczaka, Sawickiej i ZWM-owcy swą radykalną postawę, nieugiętą 
KraSickiego są dla nas testamentem, z którego wolę walki ze starym świa lem, plomienny za­
czerpać musimy ideał ukochania Polski Ludo- pal do pracy nad odbudową kraju, wnoszą o­
wej, idea! pracy i walki. Z tych przeszłych po_ fiarność dla Polski Ludowej. którą zadoku­
koleń, z ws.pólnie zazębiających s,i ę dążeń do mentowali w ostatnim okresie swą krwią prze­
lepszego jutra ludzi pracy wsi i miast, czerpać laną w walce z najeźdźcą germańskim i rodzi­
będziemy s ' ty d'J realizacji szczęścia ludzk;ego. mą reakcją· 
Zamykając okres działalnOŚCi naszych zwiaz Wnoszą "Wiciarze" swój radykalizm w wal 

ków młodzieżowych mamy pełną świadomość, ce '[ obszarnictwem i kapitalizmpm na prze-

DONI[(()) IŁ, y OZIE 
Młcd~ież łódzka przed Kongresem Zlp.dn1)c~en!owym 

Dzień 22 lipca, czwarta rocznica powstania 
P.K.W.N. ma specjalne znaczeuie dla młodzie· 
ży polskiej i całego narodu. W dniu tym mło­
dzież polRkn jednoczy się w jedną organizację 
- ZWIązek młOdzieży Polskiej. Dzień ten jest 
dniem radości i zwycięstwa młodzieży polskit'j. 
lInodzież polska jednoczy się na plaszczyzuie 
głębokiego patriotyl:lDU dla Lndowej Ojczyzny, 
jednoczy się w celu wzięcia jak najbardziej 
masowego udziału W budownictwie Polski Lu­
dowej. Narzełn)Lll hasłem na~zego Kongresu 
i Zlotu j est "Zjed noczeni budujemy radosm~ 
przynłość". Młodzież polska zorganizowana w 
jednej, jednolitej ideologicznie organizacji jest 
gwarancją wspólnego marszu z całym narodem 
ku lepszej przyszłości. Drogę do jedności od­
była każda z naszych organizacji w swoim 
własnym, wewnętrznym procesie, rozwijając 
własne najlepsze tradycje. 

ni.czl'j i rbłop~kiej oraz z innymi organizacjami 
ll czniow~kjmi i studenckimi. 

're c('nne, ,jednościowe tradycje, jakie po­
siadft" w swej historii każfła z naszych organi­
zRcji, znalazły nowe możliwości rozwoju w 
Pol~re Ludowej. W warunkach demokracji lu­
dowej szybciej wyzwoliliśmy ~ię z balastu sta 
rych. pl'Zeżytych koncepcji, łatwi('j dostrzegli­
śmy w~teczne role elementów prawico,,"ych, 
ktt\re hamowały nasze dążenie do jedności. 

Zjednoczona prganizac,ja jest zwycięstwem 
w~zystkich organjza~ji młodzieżowych i całej 
młodzież.v polskiej. W Związku lIUolIztezy Po .. 
skiej będziemy brać aktywny udział w odbu­
dowie kraju, będziemy walcz:v6 o masowy u­
dział młodzieży polRkiej w pracy nad odbudo­
wą, na~zej Ludowej Ojczyzny. 

l.nodzież robotniczej ł,odzi · docenia. zna-

czenie jedności i znarzenie tyrh znnnń, jnkie 
postawi przed nami Zwifl.źek Młodzieży Pol­
skiej. Wykazaliśmy to już nie jednokrotnie. 
Wykazaliśmy to, injc.iu.ią~ w'yścig pracy i kur­
sy przygotowawcze na W'y7,~ze Ucz('Jnie. Wy­
kazaliśmy to w codzienne.i. źmndnej wn!c(' o ,ja­
kość i wydnjność prodllkcji ''1'1' fahrvkach i o 
zmjan~ psyehilli młodzieży w SZKołach. Dlatego 
t"ż dziś z radością powitamy uchwalę mówią­
cą. o zj('dnoczeniu i z pełną onpowiedzialnością. 
zadań, jakie przed nami Z.~f.P. postawi. Do 
rt'ali7.acji tych zadań prz:<"~tąrim! natychmiast 
po Kongresie i będziemy dąż;vć do tego, ahy 
~tać się jrd.n~ z przodu:ifl.cych organizacji wo­
jew6dzkirh Z.lIf.P. w kraju. 

Tadeusz WojciechOWSki 
wicepTzewodnicz~cy 

Łódzkiego Komitetu Jedności ----------------------------------------
W naj cenniejszych tradycjach Z.W.M., 

"Wici" zawiera się to, że był tam głęboki 
nurt chłopskiego radykalizmu, kt6ry dą.żył do 
zacieśnienia sojuszu z klasą robotniczą w wal 
ca o wsp6lną. sprawę. Był tam głęboki nurt 
walki przechvko separatyzmowi, o wyprowa­

H.ie.·unek II'roclaw! 

dziemy a z I 
dzenie młodzieży (\hłopskiej z zamkniętych Jesteśmy już po wszystkich dZielnicOWYCh/ rządzeniom odpowiednich zwierzchnik'ów, któ­
opłotków wsi do czynnego udziału w życiu i odprawach zlotowiczów. Jutro odbędzie SIę ryml są obecnie Komendanci Dzielnic, podczas 
sprawach całego obozu demokracji. ostatnia odprawa centralna, a w środę, o godz. podróży komendanci wagonów, a na Zlocie 

Najcenniejsze tradycje OM TUR to trady- 7-ej zbIeramy się na ul. Towarowej koło Dwor komendanci namiotu lub grupy. 
. eje jednolitego frontu, które potrafiły prze- Ca Łódź-Kaliska i wyjeżdżamy. Oto ostatnie in Po przybyciu do Wrocławia zostaniemy za-
ciwstawić się próbom zastraszenia młodzieży formacje, jak ich udzielił nam łódzki komen- kwaterowan.i w miasteczku zlotowym, które 
OM ':l.'UR-owej przez prawicowych przywódeów. dant Zlotu, kol. MIroński: jest już przygotowane. Program Zlotu będzie 
nie ulękły się prześladowania ' i rozwi,!zania - O znaczeniu Zlotu pisała już wielokrot- nastE}pujący: 22-go: pobudka o 6-ej rano. Po 
organizacji w 1936 roku, lecz kontynuowały nie "Trybuna" i mówiliśmy o tym na odpra- umyciu się. śniadaniu i uporządkowaniu mia­
nurt jednośc~owy, zwalczaj,!c wpływ elęmentów wach oraz zebraniach. Niepotrzebne byłoby po steczka W6ZySCy udają się na manifestację. 

• prawieowych i rozbijackirh w swoich szeregach. wtarzać to raz jeszcze. Wszyscy zdają s'lbie Tam nastąpią przemówien.ia dostojników pań-
Najcennie,jsza tradycja Z.W.M. - to dą.że- sprawę z tego, że Zlot stanie się wielką mani- stwowych i kierownictwa nQwowybranpj orga­

nia do utworzenia. wspólnego, bojowego frontu festacją solidarności z uchwałami Kongresu, nizac ji. Po przemówieniach wymarsz do defi­
młodzieży demokratycznej w walce przeciwko manileslac;ją woli młodego pokolenia budowy lady . Po ohiedzie na Stad ionie Olimpij!'kim 0-

okupantowi niemi&ckiemu, to dą.żenie do jad- Polski Ludowej. Chciałbym powtórzyć tylko qlild aĆ' hędziemy pokazy gImnastyczne i mecz 
ności młodzieży w służbie dla Polski po wyzwo- kilka wskazówek praktycznych. Przede wszy- piłki nożnej między młodzieżą Polski a Cze­
leniu kraju, dążenie, które znalazło wyraz w stkim najważniejszą sprawą jest dyscyplina, ('hoslowacją. Po zilw"dach sportowych wielkie 
statucie Z. W.M .. gdzie z.i('dnoczenie ruchu mro- której należy bezwzględnie przestrzegać. Dy- wido wisko teatr~ Ina kolacja i zabawa ludowa. 
dzieżo".'ego określone jest jako jeden z cel6w scyplina ta musi wypływać z na.szej św:ado- Cisza nocn.a obow ; ązywać będzie od godz. 24 
organizar,ji. . mości tego , że od naszego zachowanda właśnie do 7-Pj rano. W dniu 23 lipca jest przewidzia-

Również w Zwią.zku Młodzieży Demokra- zależeć będzie w dużej mierze porządek na ny cały szereg atrakcji i widowiska. Również 
tycznej cenne są. te tradycje, kt6re wyraziły ZlOCIe i sprawne funkcjo.nowanie jego aparatu. i młodzież Łodzi wystąpi ze swym programem. 
się w dą.żeniu ZMD do polą.czenia swych wy- Jeżeli chcemy, aby Zlot wypadł jak najlepiej, Wyjeżdżają z naszego mias'ta następujące ze­
silków ~ szerokimi masami młodzieży robot- I musimy bezwzqlędnie podporządkować się za- społy: balety PZPJG Nr 8 i Ośrodka Konfek-
1ll1llIlttltlttltlttltlllllltlllttllllllllt.ltllltI1ll1"1II1"1l1"1II11 111If1lf"lll1ll1111ltll"ltlll1lltlll1ll11ltltlllltlltlltltlltlllllllllllllllllllll1lllllll~ltl III 1Il lllll llll ('vjnl?qn Nr 2, zespół recytacyjny O~rodka 

Baczność. maiurz 
• • "7knl o nia Mptalowpq" orilZ ('hór ·i orkipstra. Z 

C 
wOIPwórl7łwa l';c'ł7k i pąo jPcI'ri" z~pół T1niwpr-

• ~ytp t1J Ludoweqo z Bn15sa Atri'1kcji bęrhi e n.a 
opwno wieje. Każde z województw wzięło so­
hie 'la punkt honoru, aby przygotować jak naj­W c;elu umożliwienia matut'zystom POCho-ll,otników i chłopów (wykazać się zaświad­

dzenia robotniczo-chłopskiego w dostaniII rzeniem R::!dy Zakładowej lub zaświadcze­
się na pierwszy rok studiów Wyższvf'l' niem Urzędn Gminnego z zaznaczeniem ilo­
Uczelni. Środowiskowy Komitet .Tedno~f!i >1ci ha.). w kwalifikac;i uwzględniać się bf;' 
Demokratycznej orgal"l?:n;e bp'~nhltnv Kul'i' rJzie zaslug'i k:mdvd3ta w nracy spnłpr7.np' 
Pn>;edef"7.flmin:-rf'v;ny. który odbQdzic sit;! w j w wa]rc 7. okupantem (odpowiednie za-
dnill. od 9- 31 sierpnia rb. :;wiadczenia). 

Zapisy przyjm11je codziennie Sekretaria1 Program kursu ściśle będzie ·Pl'zystoso· 
mieszczący się przy ul. Piotrkowskiej 48 w wany do egzaminów konkursowych. 
lokalu Komitetu' Jedności DemokratycznI'; Powiatowy Komitet Jedności i Powiato­
v; godz. od 16.00 - 19.00 do dnia l-go we Zarządy Organizacji Beowo-Wycho-
siert)nifl. br. ;TT!'In-('zvrh nd:>:ielaia. infn:ro'1ac.;i. 

WARUNKT PRZYJĘCIA: ś"rj::ldpf'twf'l Kwestio'1ariusze werbunkowe wyd~ją Po-
maturalne, pierwszeństwo mają d7Jeci 1'0- wiatowe Komitety Jedności. 

lepie j wybrane co na jlepsze zespoły. prócz wi­
rlowisk przew:dziane jest również zwiedzenie 
Wystawy Ziem Odzyskanych. 

- Pr7ynomniicip.tie~7c:lp - mówi kol. Mi­
T'oń ski., o jntrz('.i~zt'] onpr·i!wi('. która oilb~dzie 

się w l<lkalu Woiewód7kiei Szkoly Organ iza­
"'yjnpj ZWM, ul. Wileńska 37 o godz. lO-ej ra­
no. Trzeba, a,bv WSZyscy na niej byli obecni 
Otrzvma ią tam o.;tateC'Zr,e instrukcje. Kto nie 
orzv 'dzie, nip po]edz:e nil Zl<lt. 

::;"płniamv prośbę k,,1 Mirońsk i pgo. ale 
w;er7vmy. że iest ona ra('zei zbędna. MlorJ zi pż 

Łodzi zda ie sohie 6nraw~ '[ wam Zlotu i na 
oewnn wszyscv przyjdą na odprawę, a na Zlo­
cie zarepJOezentuja godnie nasze mi.asto. 

y e 
strzeni 36-ciu lat, swoją nieugiętą waIkę I 
ciemnotą .i wstecznictwem, swe wypracowane 
formy pracy społecznej, swój dorobek ośw.ia­
towo -kulluralny na terenie ws.i, wnoszą trady­
cje walk B. ChI. i wnoszą wiele a·tm(!)sfery gro­
madnej, solidarności koleżeńskiej. 

Wnoszą OM TUR-owcy swój dorobek z 
ćwierćwiecza, 6woje młodzieńcze zmagania z 
silami, które chcialy zepchnąć młody ruch 
robotniczy na manowce. Wnoszą poważny do­
robek oświatowo-wychowawczy wśród robotni­
ków. wnoszą umiejętność POMNAZANIA wa,r­
tośc: ludzkich, tkwiących w czlovlleku, wno­
szą ~{)lidarność klasową· 

Wartości tych nie tworzono w a.derwarull 
od ;:'iebie, wspólnie S! ę one uzupełniały, wsp61-
nie na siebie oddziaływały. Powstały bowiem 
w jednakowych warunkach, w obliczu jednego 
przeciwnik a tworzyły się we wspólnej walce. 
Młodzież nasza była świadoma, że walka była 
wspólna i wspólnego mieliśmy przeciwnika. 
Dowodem tej świadomości było wspólne wy­
danie deklaracji praw mlodego pokolenia pod­
pisanej przez "VViciarzy", OM TUR-owców !i 
młodz.ież komunistyczną w roku 1936. Nie jest 
więc dla nas nowością jednoczenie swych wy­
silków. 

Przedstawic iele s'ede.mnastotysięcznej gro­
mady ZWM-owców, szesnastu tysięcy "Wicia­
rzy", sześciu tysięcy O. { TUR-owców, pięćset 
ZJ\.ID województwa ló "kiego jadąc na Kon­
gres i Zlot do Wroc!aw;a reprezentować będą 
wysiłki i pracę, którą dokonano wysiłkiem 
młodzieży wsi i miast. Domy ludOWe i biblio­
teki, Uniwersytety Ludowe i Uniwersytety Ro­
botn;cze, odhudowujące się Wsie i miasta, no­
we drogi, zainicjowany wyścig pracy mlodzie­
żowPj w fabryka('h i na roli to w iano, które z 
radoś<;ią mo'Żęm}' dołożyć do skarbca mlodz,ię­
ży całej Polski. 

Slojąc w przededniu jednej organizacji mlo 
dzieżowej, mając poważny dorobek przeszło­
ści, błędem byłoby upajać się tylko tym, co 
zrobiono w dniach przeszłych. cofać się ciągle 
do tych dn i. Zyde stawia przed nami nowe za 
dan:e, my musimy .je podejmować, musimy 
stwarzać nowe zadania życiu. Trwanie w tra­
dycjach jest oznaką martwoty. 

Dobrym tradycjom należy się cześć. Teraź­
niejszości należy się praca tworząca przy­
szłość. Przeszlość przekazuje te.rażniejszości 
dOŚWIadczenie i zdob}"Cze, a na nich buduje 
się gmach takim.: metodami i o takich kształ­
tach, które będą najlepsze dla nowych czasów 
i nowych ludzi, dla ludzi, którzy trwają w cią­
głym doskonaleruu się. 

Zyjemy w czas.ach rewolucji społecznej, 
która jeszcze trwa. Udział młodzieży w każ­
dej rewolucji jest dominujący. Tr.zeba nam wi­
dzieć zadania, jakie stawia przed nami nowy 
etap rewolucji. Gruntowna przebudowa ustro­
ju rolnego oparta na dostosowaniu do istnie­
jącego układu s ił technicznych, go.podarczych 
I politycznych, reorganizacja aparatu wymia­
ny, dalszy wzmożony proces industrializacji 
Polski. Przyśpieszenie odbudowy gospodarczej 
·i kulturalnej, n'eustająca walka z pozostało­
ściami ustrojowymi przeszłych czasów - oto 
zadania wymagające naszych sil. Tym zada­
niom będzie służyl ZMP. 

Jesteśmy pokoleniem przyszłości, dliltego 
nie obojęlna nam jest postawa przyszłych po­
koleń, wkładać będziemy wszystkie E;iły , by 
młode pokolenie miało zapewniony szeroki do 
stęp do skarbnicy wiedzy, szkół, bibliotek i o­
środków kulturalnych. Stać będzi emy na stra­
ży metod wychowania młodego pokolenia. 
Musi być ono pokoleniem czynu i wiary w 
wielkość człowieka, w jego wszechstronne mo 
żl'iwości. Nie pozwolimy, by młodzież była kar 
miona jadem zgnilizny wstecznictwa obojętn:e 
z czyich ust i z jakieqo miejf'ca będzie on pły­
nąć. Zacieśn:my więzy przyjaźni z caJą mlo­
dzieżą pra,ującą świata. Podamy sob:e sp raco­
wane dłonie, a f'plotem ty,h dłoni 7gnieciemy 
konającą w drgawkach konwulsj: hydrę kapi 
talizmu wyciągającą szpony po nowe soki ży­
wotne dla swego życia poprzez wojnę. 

"Wiciarze", ZWM-owcy, OM TUR-owcy 1 
ZMD-owcy, za kilka dni ZMP-owcy! Przyszłość 
jest nasza. Zbudujemy ją wspaniołą, ;eś Ii tył­
ko przy te; budowie bedzie nam przyświecał ' 
cel szczęścia dla wszystkich łudzi pracy, jeśli 
budować ją będziemy w zgodzie, ;e.W oceniać 
się bedziemy nie pod katem dotychczasowych 
znaczków organizacyjnych, ale pod katem przy 
datności i ofiarności w pracy, ieś/i mierni_~iem 
wartości Ipl pracy będzie przydalnof,ć społecz­
na człowieka. 

Starzec Feliks 
PrzewodniC'Zący 

Woiew.ódzk.iecro Komitetu Jed~oścl 



GtoS RADOMSZCZA~SKT 

Irllnl~am. Radomska "Metalurgia" wa czy . doies· enie produkcji 
KOMU WINSZUJEMY 

Sobota, 17 lipca 1948 r. 
Dziś: l30gdana 

W AZNlEJSZE TELEFONY 
10 Straż Pożarna 
11 - Urząd Bezpieczeństwa Publiczno 
12 - "Glos Radomszczal1ski" 
12 - R. S. VI. "Prasa" 
13 Powiatowa Komenda MO. 
51 - Miejski Komisariat MO 
50 Szpital Powiatowy 
91 Starostwo Powiatowe 

KINA 
Kino ."Wolność wyśw5€lla film produkc.ii 
polskiej p. t. "Jasne bny". 

Adres Uedakcji. i Admi nisłrar.i1 
"Głosu Radomszcz~i'ls1dego" 

Radomsko, ul. Reymonta nr 39, 
Administracja - telefon nr 12. czyn­

na codziennie od godziny 9-ej do 16-ej 

S\viadomi robotnic y ,.Me:blurgii" oraz 
kierownictwo fabryki - jak już dC'nosi­
liś'i'ily - podcjmują walkę z marnntra\v­
stwem czasu, rozluźnieniem dysc'.'p liny 
pracy, brakiem punktualności. Idz;c o 
to, by przeznaczone 8 godzin do pracy, 
były faktycznie przepracowane. 

Nicty!ko jednak przez podnicsienie dy­
scypl iny pracy osiąga się podnie~ienie 
prod ukcji. Na podniesienie ogólnej pro­
dukcji wplywa caly szereg czynników, z 
których pozwolimy sobie wymienić naj­
ważniejsze - surowiec dobry i na czas 
dostarczony, związana z tym sprawa 

Radomsko zaopatruje Łódź tV masło 
Spółdzielcza Mleczarnia Okręgowa w Ra-I masła, z czego. a ton wysłano na łódzki ry­

domsku z miesiąca na miesiąc rzuca na ry- l}el~ celem zaopatrzenia w masło łódzkiego 
nek radomszczański i o!:oJicznych miast, a sWla~a. pracy., Q'" 

przede wszystkim na rynek łódzki coraz to Wsrod. dostawcow ~leka ,~o . ..::po!dZlelczeJ 
. ., . Mleczarm OkręgoweJ wyrozmh SIę nastę-

wIększe Ilosc~ ~asła. . . . pującygos:Jadarze i hodo.wcy w m. czerw-
Jest to mozllwe przede wszystkim dZ1ękl cu ob ob. O:WJwre7c Witolcl z Woli Jedli,!­

r<;>zpowszechnieniu w powieci~ współzaw?d- skie.i,· ktń1·.'1 dostarczył w C2el'WOU 501 l. 
lllctwu pracy, w ramach ktorego rolmcy mleka Os'!mek Natalia - także mieszkan­
zwicksza.1ą dostawę. ~leka do Spółdzi,~zej ka W~li .Jedlińskiej - 616 l. m!eka, Po­
Mleczarm OkręgoweJ w.Radomsku. wroźnik ,'!tanislol/.v z Radziechowie ~ 592 l. 

W m. czerwcu mimo sianokosów, dostar- m.leka, or?z Nowicki Józef również z Ra­
czono do Mleczarni z powiatu 434 tys. lit- d,:iechowic - 531 7. mIelca . 
rów mleka. Mleczarnia liczy obecnie 842 członków i 

Z mleka tego wyprodukowano 11 ton należy do największych w województwie 

--------~------------------------------------~------------------------------

Dbajmy o dach dom ·w 

transportu, dobra organizacja pracy, wya 
szkolenie zawodowe, świadomość społecz 
na i połityczna pracownika, narzędzia, 
park maszynowy i nie na ostatnim miejscu 
- przerzucanie i przeszkalanie w ra­
mach możliwości robotników i pracowni 
ków zatrudnionych na wydziałach nie­
produkcyjnych !lp. administracji czy wy. 
dziale gospodarczym - na wydziały pro 
dukcy jne. 

O tych wszystkich elC'menlach produk­
cji będziemy jeszcze mówić w przyszło­
ści - obecnie zajmiemy 9ię sprawą prz. 
szblania jednostek niepl'odukcy jnych \II 

.. 1"1 ~ta! urgli" oraz za trudniania ich na 
wydzi8tach produkcyjnych. 

Do niedawna jeszcZ(~ w .,Metalurgii" 
w administracji i \\' wydzialach gospodar 
czych Fanował niepolrz0bny "ścisk". Po 
prostu - bylo tam więcej ludli niż wy­
magały tego czynności i zadaniu poszcze 
gólnych wydziałów. 

Natomiast \li wydziałach Pi'odukcyj­
nych odczuwało się brak sit pomocni­
czych nie mówiąc już o' fachowcach, 
których nie tylko w "MetaIL1rgii", ale i 
w całym przemyśle metalurgicznym kra­
ju jest nam jeszcze brak. 

Nadmiar sil bezproduktywnych na wy­
Pod Zarządem Nieruchomości Mie.iski~h /może postarać się o przydziały najlwniecz- rządu Niel'uchomości, pierwsi winni wyko- działach gospodarczych, administracYJ­

w Radomsku zna.idują się 281 izby miesz- niejszego materiału, a więc smoły. papy, nać rroal'acje, Zarząd. powinien i może po- nych był przedmiotem niejedneJ narady 
klllne w domach poniemieckich i 382 w do- gwoździ - a poszczególne Komitet~r Damo- stara(róę o przydział materialów budulco- technicznej. Postanowiono w przeciąo'u 
mach opuszczonych. we winny już we własnym zakresie prze- wych. ~ 

:V. izbach tych mieszka kilka tysięcy lu- pr~wadzić najkon!ecz~iejsze l:e~ara::!je ~a.- 'Mamy poza sobą b. wilgotną pierwszą możliwie jak najkrótszego czasu prze-
llZl l niemal że wszyscy narzekają na zły chow. B? - ,PamIętaJmy -,)UZ 10 dO~l1oW część lata, a przed sobą drugą. która nie rzucić 150-ciu łPf acowników nicproduk~ 
stan tych ir.b. Jak wedil1~ danych staty- w ocz<;k~wamu na pomoc LJa~'~!łdu NIer~- wiadomo, jak będzie wy~lądała oraz jesień cYjnych, na wydziały produkcyjne, co z 
Gt~cznyeh z Wydziału Nieruchorr.ości ' Miej- chomos~l, w. Radoms~u zakwaliI!kowało SIę i zimę· - Teraz jei"t właśnie por?, by po- jednej strony poz\Volilo by na podniesie­
sklCh w Radomsku wynika - co trzeci dom do rOZblOrk1. Syt.uacJa może byc opanowa- myśleć nad zatezn~eczeJJiem obiD dachu nie produkcji, a z drugiej dało by podnie. 
ponie~~hl i opuH~ony wym?nan~ych- .n.a.w~s.po.'!.n~y.m~w~la~.0ł.k.~~nEl~~~.k.?~.oaro.'\.v.i~Z.~m·~~J.la.d~g.ło~w~ąr·~~~-~~(D~n~.\~.~~~~~~_ sie~e zarobków ~J' czę~i robotnl'l~o'w, l11iastowej reparacji. n _ . _ e'f'ł==a.aa::~tIJI •• i" = . 

S ł · ., - , kI! li I .. · I która została by zatrudniona w wydzia-Najpi~niejszą obecnie jest sprawa repa- PO eczenslwR ~łll~tJs un~ ~O . U* !!lIla SZPlt~ ł racji dac~ów .. Prz~ciekające dachy, mówi- · U ~f!\1~j iI~,," łliji l' ~J ,~ U ach produkcyjnych. , 
my to ople~aJąc SIę .na pra~t.yce innych Co postanowiono - to poczęto I'eali .. 
mIast PolskI, powodUJą na]CzęscIej zawale- Powiat wieluński jest jednym z naj- ne} micrze do pokrycia kosztów budowy. zować. W jednym tylko m. czerwcu br. 
nie się domu, jeśli nie zostaną na czas za- większych \V wojev:ództwic łódzkim. Li-I' Czyn tcn winien znaleźć naśladownic- przesunięto z oddzialów gospodarczych, 
łatane. t czy prawie 180 tys. mieszkańców a tYl- '\ wo i w innych powiatach województwa ze straży fabrycznej i administracji na 

Często zjawiają się delegacje lokatorów ko , II lekarzy. , szczeg61nie, że Ministerstwo Zdrowia działy produkcyjne kilkudziesięciu robot~ 
w Urzędzie Nieruchomości MiejSkich, żą- S ł' I ' l b 
dając nat~chmia~towej pamocy material- . po. ~czcn:two wie uns de pra~ną~ l" uz.nając wysiłek społeczeństwa wieh.lI'i- ników, ro otnic i pracowników umysło-
ne], matenałoweJ. budulcowej itp. :mIef/IC ten. st~n .rzeczy na lcps:~ l dą skl(,O"o przyrzekło w ramach planu inwe- wych. 

Nie od rzeczy więc b.;!dzie. jeśli podamy z0 c ,do po.dmesIenla zdr.owotnosc! l u~zf: t ~ .. , I " ~ Przeszkolenie odbywa się już na dzia-
go ogólnej wiadomości, jakimi możliwości!) dZ€I1 samtarnych powIatll poparło ll11-1 s yc~ JI1ego na roJ. 1948 prz) JSL wła- łach, proriLlkcyjny~h w trakcie samej pra .. 
tni finanoowymi rozporządza Zarząd Nieru- cjatywę Wł8dz samorządowych w budo- dzom samorzQdo\\'ym powiatu wieluń- ('y. Kierównichvo fabr)ki po~tano,viło 
chomości Miejskich. wie szpitala, przyczyniaj ~! c się w znacz- j ski ego z wydatną pomocą finansową. w najbliższym czasie zorganizować spe-

A więc - miesięczny wpływ pieniężny z cjalne kursy przeszkoleniowe. ' , 
l~tuł~ czynszu ko~ornianego ~ domów po-
memleckIch wynOSI 4260 zł., a z domów p d k· t C • d ł k · Na poclkreślenie zasluguje fakt" że 
opuszczonych - 5730 zł razem - 9990 zł. r O U C ł a s z u z n e I p o p a I robotnicy i pracownicy przechodzący z 
To j.e~t po p~ostu tyle, ile wynoszą koszty J wydzialów nieproclukcyjnych, pomocni<l 
ad~llllst~acYJne. Na ~zczęście wpływ z 10- czych na produkcyne - czynią t(') chęt .. 
kalow uz~l{o.wyc?- mleszczących się w do- zao~zf!!J"J/Ddz i drzewa fili ons~ ft"'~fStW'tfII ..IIomo'~f um . ... t 'b mach pomemlecklch wynosi ok. 23-ciu tys. ~ II'~~ ij , ,Jlf ~~ ~ lW~t~ . v M ~W , me, rozumIeJąc, ze w en sposa mają 
złotych. Koksownia w Białym Kamieniu w POW,! orzechy lofiksu wagi ok. 36 gramów wy- możność zdobycia fachu i podnieSIenia 

Tp jest prawie tyle ile można przezna- wałbrzyskim rozpoczęta produkcję sztucz starcza na rozpalenie węgl8 w piecu, do zarobku. (Oz) 
c~yc. na reparacje do~ów niszczejących. Za nej podpałki lofiksu. Podpalka wyrabia- czeQ'o normalnie potrzeba ok. 200 gra­
pIemądze te ~rząd NIerllcho~ości przepro-
wadza obecme remonty domow naturalnie na jest z pyłu węgla brunatnego z do- mów drzewa. 
b. skromne w swym zakresie - bierze w datkiem naftalonu - ubocznego produk- Stosowanie sztucznej podpałki zmniej­
nic.h .1!-dział pięci.u robotników, którzy w tu suchej destylacji węgla kamiennego. sza wydatnie zużycie drze\va. Obecna 
l1aJ~llzszym czaSIe doprowadzą do jakiego Są to gałki wielkości orzecha włoskie- produkcja lofiksu w brykietowni Bialy 
takiego porządku dachy 5-ciu domów po- r7 l1iemie~kich. i opuszczonych. go, posiadające większą kaloryczność niż ,amiel1, wynosząca ok. 150 ton mie-

To Jest, Jak na potrzeby Radomska b. węgiel i zdolność natychmiastowego wy- sięcznie, może być znacznie podwyższo­
malo: Jakie jest .wyjście z tej sytuacji? twarzania wysokiej temperatury. Trzy na. 
ChWIlowo tylko Jedno t. zn. takie jak i w 
lTIlustach Polski. Zarząd Nieruchomof,ci 

Przelarg 
Administracja majątku Chełmo PaI'i­

stwowych Zakładów Hodowli Roślin 
ogłasza przetarg nieograniczony na 
częścio\ ą odbudowę domu mieszka!ne­
go w majątku Chełma, gminy /l'lasłowi­
ce, p-ta Rzejowice, pow. Radom sko. 

9 Uniwersyte • w Ludowych 
czynnych jest na terenie naszego w3~ewódzłwa 

Po zakończeniu roku szkolnego w 9/ specjalizacja tych Uniwersytetów w pew 
Uniwersytetach Ludowych, czynnych na llym określonym kierunku. Tak n. p. Uni 
terenie Okręgu Szkolnego Łódzkiego \V wersytet w Brusie kształcić będzie nadal 
miejscowościach Brus, MaIków, Huta przodowników zespołów teatralnych, Uni 
Dłutowska, Komorniki, Boczki, Głuchów, I wersytety w Boczkach i Hucie Dlutow­
Osowice, Suchotepie i Bryski, skupiają- skiej - spółdzielców itd. 
cycb ogółem ok. 400 słuchaczy,. nastąpi ---

-rtM ... UUi! re lUf ... A4 lta 

Oferty należy składać w zamkniętych 
kopertach z napisem: "Oferta na częścio 
wą odbudowę domu mieszkalnego" do 
inŻ.-arch. Olearskiego, Starostwo Powia 
to we, pokój Nr 2 w Radomsku do dnia 
26. VII. 48 r. do godz. 12-tej, otwarcie 
ofert nastąpi dn, 26. VII. 48 r. o godz. 

13-tej. p d 
Do oferty należy dolączyć pokwito- r zyg O y 

wanie na \vplacone wadium w Komunal-
nej' Kasie Oszczędności w Radomsku, 
konto Nr 221-57 w wysokości 2 proc. • 

oferowanej sumy. J a s I a 
Administracja maj'1tku Chelmo za-I ! 

strzega sobie prawo wyboru oferenta 
bez względ u na wysokość oferowanej su 
my, oraz unieważnienie przetargll bez 
podania przyczyn, Slepych kosztorysów, 
oraz wszelkich wyjaśnień udzieli inż.­ Wi~nini~n 
arch. Olcarski, StarostwQ powiatowe, lillllll lllllllUI 'I!.IIlllI lIllIl il l 1'.I .i l 11"'1"11:11111111 

pokój Nr 2 w Radomsku. 
162-g Adl11inistra cja majątku Chełm o Rządel\! Chc~ przejść! 

ZNISZCZENIE SCIEżEK i DRóG GOR­
SKICH w TATRACH I BESKIDACH· 

Powodzie jakie nawiedziły nasze góry, 
wskutek trzydniowej ulewy w czerwcu, wy" 
rządziły szkody w drogach leśnych i gór.; 
skich, zrywając szereg kładek i mostów: 
oraz niszcząc nie tylko ścieżki !?órskie, lę~ 
również i drogi jezdne. Niektore schroni .. 
ska, jak np. w Roztoce w Tatrach, były: 
przez zerwanie mostów odcięte od świata.~ 
a są jeszcze niektóre wsie w górach, do 
których drogi zostały całkowicie zmyte,; 
jak np. Sromowce Niżne w Pieninach u stóp 
Trzech Koron. Odbudowa ścieżek i ldadek 
turystycznych wymaga poważnych fundu­
duszów, wobec tego postanowiono nie prze 
prowadzać żadnyc'h inwestycji w zakresia 
budowy nowych ścieżek, ale ograniczyć Się 
do budowy tego, co zniszczyła powódź. 

naw 

Zaraz - już gotowe! 

WYDAWCAJ Wojew. KomJtM PPR w e.odrt Knml!ef Rp.dakcYlny. Red. 1 Adm. Ud">., PIotrkowska 68 Telefony. Redakto[ N.iC7. 2Ie·H. Sekretdl1at 254·21. Red. 1l0Cll!l 112-3t. 
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Str. lł Nr 195 

TEATRY 
D:ATR WOJSKA POLSKIEGO 

Z powodu ~emODtu w miesiąca lipcu te· 
atr nieezynny. 

,Ze spor.!!! 

b d· ' Was w·lłac' II mm· Zhiltor'.' ą Z I e m Y . • nowoiytn,ych ~ ~Irzr. k Serdecznie 
ogólnopolskimi igrzys aml Oli m p'ij sk1th TEATR POWSZECHNY Prze Teatr w mtesłącu lIpca nłeczynny. 

Teatr "BAGATELA- Piotrkowska 94. sportowy i - k iarzy - -----. ----
Dziś i codziennie o godz. 2O-ej koniec Rekordy, rekordyl Rekordomania opanowa-

przedst. 22-ga znakomita komedia Ludw;ka ła dz.:siaj z wyjątkiem ZSRR, gdzie na wy 
VerneuiIra pt. chowanie fizyczne i S1)ort patrzy się innym 

okiem, niemal cały świat. Sport staje się w 
"MUSISZ BYC MOJĄ" Ameryce i w części Europy żródłem dochodu 

Kasa czynna przez cały dzień: tel. 272-70. nierobów i "interesem" dla .różnych kombina­
TEATR KOMEDn MUZYCZNEJ .LUTNIA" I torów (tak zwanych ,.menagerów", rek.r:u tują-

Pi t k S>k 243' cych Się cz~to ze sfer przestępczych, Jak .t~ 
o r ow a ma miejsce w USA) i zatraca coraz bardne] 

Dziś 1 codz. O godz. 19,15 "ROSE-MARTE" swe piękne cechy walki nie o wyniki, a o t~­
romantyczna operetka w '7 obrazach - I żyznę i zdrowie młodzieży, 
Cłtto HeJbache tJd'Ział ble.r7e 60 osób. - Chór: "Rekordomania" zaraziła również j nas. Te 
... ~81et - Orkiestra. Bilety wcześniej do na-I' tłumy widzów ~ któr~ ~alewa)ą częslo nasze 
byCia w SpółdZ1elD! Artystów - Plastyków -, stadiony, w wlększoSCI swe] przy<:hodzą na 
Piotrkowska 102, 8 od godz. 17-ej w kasIe I imprezy sportowe ILie dla samego sportu, a 
teatru. W niedzielę kasa teatru aynna od dla ... -silnych wrażeń i emocji. Decydującym 
~(}dz. tt. czynnikiem jest tu.taj wynik ~ tylko. wY'nik. 

TEATR KAMERALNY DOMU ZOŁNIERZA I Im więcej brutalnos~I, CZy f~uI! na bou.sku pił 
. ul. Daszyńskiego 34. I karskim, <;zy nokautow na nngu .. tym 1~1'reza 

dla niektoryrh jest olekawsza l bardZie] "u-
D'liś o godz. 19,15 sztuka Maxwell And E7 rso-

1 

dana" -
n~ .. JOANN~ Z LOTA~YNGII:' z ~reną Elchlie Z z~yrodnienjem tym należy walczyć, ale w 
rowną w roll tytułowel. Uc'lzlał biorą: Star - ,. l 'b N' ; emy bagatel'l'z~wać 
ł B . k' S . '. ł D 'k' J D umlelę ny sposo. .\e moz v 

li aw uga JS 1. tams aw aczyns I, erzy u 'k" k d' w b one tylko de<:ydują 
6zyński, Halina Gluszkównil Czeslaw Guzek, wynl ow 1 rneasoregOo '~~rtu ale nie mo->emy 
W d J k ., k J J' M' h ł M o pOZlomle z ~,..-, -
. an a a ubl':l~ a, . anl1SZ aron, le a . e- również być zaślepieni i bag.atelizować im-

Ima, Adam, MI~oła]ew.skj, Tade.usz Schmidt, prez masowych. w których spe<:jalnych rewe­
Ewa .Szun:anska ~ LudWIk TatarskI.. lacyjnych wyników, C7.y rekordów spodzie. 

Rezyser1a Erwma Axera, kompo~YCJa pla- wać się n-ie możemy. 
styczna Otto Axera. 

Kasa czynna od 12-ej, tel. 123-02. • 

Mamy w tej chwili na myślq 2lbliżajqce s ę 
Ogólnopolskie Igrzyska Sportowe Włókniarzy. 
Atrakcyjność ich tkwić będz.ie nie w wy:Ji- , 
kach, ale w czymś innym, w tym, że będzie to 
Wielka rewia naszych sH ł nowego narybkIl. 
pozyskanego przez włóknia.rzy dla nasBgo 
sportu. Bo włókniarze trzeba stwierdzić obiek-' 
tywnie - w kierunku umasowienia sportu pTa 
cują bardzo [ntensywnie d osiągają coraz lep­
sze .rezultaty. Dzięk,i nim setki mlodzieży, dla 
której przed wojną wychowanie fizy.:zne i 
sport były właściw,ie czymś nieosi~gdjnym, 

- dzisiaj w pełni korzysta z ich dobro· 
dziejstw. 

Te młode szeregi włąkniarzy, które przede­
filu·Ją przed nami w niedz.ielę dnia 25 bm. 'la 
stadi<mi·e ŁKS-u, napawać nas będą dumą, 
gdyż będą żywym dowodem, iż os:ągnęl;śmy 
dzięki Związkom Zawodowym to, że sp:}rt i 
wychuwanie fizyczne przestały być w-eszcie 
r('uywką tylko dla niektórych sfeT a 6tały s'ę 
i slawać się będą w przyszłości (wi3,'1ymv w 
tv głęboko) już nie rozrywką, a potrzpbą dla 
kilżdego oby~tela - toteż każdą :mp;f>zę 
Związków Zawodowych przYjmujemy 7 rado­
ścią, a każdy start w nich (nie wyn.!d) nowo­
pozyEkanego zawodnika za. sukc~s nie ljOiko 
Zw,ązków Zawodowych, ale sportu ;>')!,,\ eg'J. 

Los Angelos 1932. 

K to z naos nie pamięta Los Angelos? Wspa­
niałego zwycięstwa Ku-socińskiego w bie­

gu na 10.000 m.? Było to w roku 1932 Drugi 
zloty medal zdobyła wówczas dla Polski Sta­
nisława Walasiewiczówna w biegu na 100 m. 

W lekkiej atletyce uzyskano wówczas na-
·stępująCe wyniki: 

100 m. E. Tolan (USA) - 10,3 
200 m. E. Tolan (USA) - 21,2 
400 m. W. Carr (USA) - 46,2 

Letni teatr "OSA". al. Zachodnia 43, teł. 140-09 To I owo z I.odzi 
800 m. T. Hampson (Anglia) - 1 :49,8 
1.500 m. L. Beccali (WIochy) - 3:51.2 
5.000 m. L. Lehtinen (Finlandia) - 14:30 
10,000 m. J. KUSOCmSKI (oPOLSKA) -

Dziś ..., godz. 19,45 "W OGRODZIE PRZY 
POGODZIE". Ostatn'e dni. Wkrótce komedia 
muzyczna pt. ,.Rozkoszna dziewczyna" l!: H. 
Makowską. W. Brzezińskm, T. Wolowskim i 
Wł. Kwaskowskim w rolach głównych. 

ROZKOSZNA DZIEWCZYNA 
Teatr "Osa" przygotowuje jedną z najle;>­

szych komedii muzy-:znych świata, p. t.: "Roz­
koszna dziewczyna". 

Do obecnego wystawien:a .. Rozkosznej dziew 
czyny" w "Osie", kierownictwo teatru zaang~ 
żowało szereg nowych wybitnych sił aktor­
skich, które już odbywają próby pod reżyserią 
~. Wolowskiego. 

Łódzkie kluby ligowe motocyklowe udają si·ę 
w n.iedzielę na mistrzostwa. Tramwajarze star 
tować b~dą w Radomiu z Okęciem ii Ostro­
wią. Natomiast DKS zmierzy się VI' Krakowie 
z PKM-em i Gl'lańskim Klubem Motocyklo­
wym. Dziewiarze udają się z KrakoWliakiem, 
Muchą i Więckiem. Do re.zerwy przewidziany 
iest Cabańskt Do pierwszego startu muszą 
bvć trzy maszyny. Następne starty odbyWać 

ocze iW2 

mogą zawodnicy na dwóch masz-ynacli. Każ­
dy bieg jest punktowany: za pierwsze m1\ejsce 
zawodnik otrzymuje trzy punkty, za drugie 2, 
a za trze<:ią lokatę - jeden punkt. 

Obecni·e toczą s'ię w okręgu łódzkim f.inało­
we rozgrywki piłkarskJe o wejście do klasy ł 
A. NajWiięcej szans posiada dotych<:zas Włók­
niarz ze Zgierza. W niedzielę kluby rozpoc:zę- 4 
tv druna rundę spotkań, 

e lwyc·ęsl 

30:11,4 
110 pl. G. Suling (USA) - 14,6 
.wo pl. R. Tisdall (Irlandia) - 51,8 
Kula. L. Sexton (USA) - 16,05 
Oszc:zep M. Jaervinen (Finlandia) - 72,71 
Dysk J. Anderson (USA) - 49,48 
Skok w dal E. L. Gordon (USA) - 7,64 
Skok wzwyż Mc. Naughton (Kanada) - 1,97 
Tyczka W. Miller (USA) - 4:31,2 
Dziesięciobój J. Bausch (USA) - '1.396 pkt. 

o u eza 
NINA Krakowianin zwye:ęża Beka na trudnym torze helenowskjm 

ADRIA - Z powodu remontu, kino nieczyn­
ne. 

BAŁTYK - "Postrach Mórz" 
godz. 17, 19, 21, w niedz. 15. 

BAJKA - "Gasnący Płomień" 
godz. 17.30, 20. w niedz. 15. 

GDYNIA - Kino nieczynne - na czas re­
montu Program Akltualnoścl pruaiesiono 
do kina ,Hel". 

HEL - Program aktualności kraj. i zagr. 
Nr 21. 

HEL - "Konik Garbusek" 
MUZA - "Rodzina Artamonowych" . 
POLONIA - "Rosanna sIed.mIU <sl~życów" 

godz. 16, 18.30. 21, niedź. 13.30. 
PRZEDW10SNIE - ,,:Mlodość Maksyma" 

goz. 18. w niedz. 16. 
ROBOTNIK - "Casahlanca". 

godz. 17, 19, 21, w niedz. 15· 
ROMA - "Płomień Nowego Orleanu", go:1z. 

18, 20; w niedz. 16. 
REKORD - "Wieczna Ewa", godz. 18,30,20,30; 

w niedz. 16,30. 
STYLOWY - "Zagubione dni" 

15·30, 18, 20,30, w niedz. 13. 
SWIT .- "Carrie kłamie" 

g?dz. 1'1,30, 20; w niedtz:. 14,30. 
TĘ1CZA - "Monsieur la Souris" 

godz. 16. 18.30, 21, w niedz. 13.30 
TATRY (w ogrodzie) - "Wakacje" 
, godz. 17, 19, 21 ,w niedz. 15. 
WISŁA - .,Meiorlia ser:;", godz. 16. 18,30, 21; 

w nJedz. 13,30. 
WŁOKNIARZ - "Melodia Serc", godz. 15,30, 

18, 20.30, w niedz. 13. 
WOLNOSC - "Postrach Mórz" 

godz. 16, 18, 20, w nieclz· 14. 

Co usłyszymy przez rad' o 
Program na sobotę 17 lipca 1948 roku 

Wczorajsze wyścigi sprinterowskie w Hele­
nowie zgromadZIły calą chyba Łódż kolarską, 
Doskonała obsada zawodów, a przede wszyst­
kim zapowiedziany pojedynek Beka z Kupcza­
bem ściągnęły wszystkich. Organi7Jato.rzy po-

KUPCZAK 

szli . tym rezem za 
głosem trybun j zde 
cy-dowali się przepro­
wadzić dwójkowe spo 
tkania finałowe, co 
spotkało się oz ogól­
nym aplauz.em publi· 
czności. - Spotkanie 
więc Beka z Kupeza­
kiem nabralo posma­
ku meczu. 

Wczorajszy pojedy­
nek tych kolarzy był 
bodaj na,jc\.ekawszym 
z tych wszystk.icl1, któ 
re oglądaliśmy ol .za 

. sów mistrzostwa Pol­
sk.i w Krekowoie w r. 
1946. Kupczak zabłys­
nął wczoxaj znów for-

mą mistrzowską. Jego końcówka była - co tu 
dużo mówić - po.rywająca. 

Bieg finałowy wyścigu spr.i.nterowski~ ro 
zegrano trzykrotnie. W pierwszym łatWe zwy 
cięstwo odniósł krakowianin, bijąc o długość 
Beka w czasie 14 sek. Drugi przyniósł zwy­
cięstwo łodzianinowi o ułamek koła w c-za­
sie 13 sek.(!). trzooi w.res'l.cie zakoń<:zył s-i~ 0-

state<:znym zwyci~twem tegorocznego mi­
stna Polski o dobre koło vr czasie 13,2 sek. 

Dział oficjalm} EOZB - Komunikat Koła Instruktorów 
W dniu 20 bm. o godz. 18·ej w lokalu ŁOZB 

przy ul. Piotrkowskiej 67 m. 6. odbędzie się 
Walne Zebranie ne.uczycieli boksu z całego o-
kręgu. . 

Wzywa się następujących nauczyci~H bok­
su: Nowak Eugeniusz, Cyran Józef, GraboT 
Wacław, Kowalski Bogdan, Brzęczek Józef. 
Pawlak Zygmunt, Pisarski Józef, Kraszewski 
Zygmunt, Idasiak Czesław, Kępa Jan, Maraw­

W pierwszym biegu finałowym Bek zaraz I marażuje. Na prostej Kupczak jedzie jU2 koło 
ze startu wziął ostre tempo i nawet uciekł o w koło z łodzianinem i tak wpadają w Oj;tat­
kilkanaście metrów krakow·ianino'M. Po pI'Z'E! ni wi.raż. Przy wyj.śoiu na ostatnńą prostą kra 
jechaniu jednego okrążenja łodzianin noiespo- kowianJn naci6ka mocniej li przechodzi przed 
dziewanie ucieka pod bandę wypuszczając sa.mą niemal taśmą łodzianina, bijąc go o ja­
pr:z;e{j siebie 5wego rywala. Przed WO metra- kieś do'bre koło. • 
mi Kupczak .roz,poczyna finisz. Bek próbuje Sukces sympatyCZ!Ilego krakowi1lnirut Jl1czrue 
dojść, lecz nie udaje mu 6lię i przegrywa pra zgromadzona publi<:z.noŚć przyjęła z niek1ama­
wie o długość maszyny. ną radością. Mistrz Polski, który do tej po.ry 

W drugim biegu Bek jest ostrożniejs7:y. Je- nie miał szczęścia do Łodzi i regulami-e brał 
dz.ie tym razem na drugiej pozycji pi·lnując u- tu w skórę od Beka, wczoraj podbil publicz­
ważnie Kupczaka. Na pnedostamim wirażu ło ność swą ambitną jazdą. 
dzianin rozpoczyna gwałtowny atak, spada jak Bek przyjął 'POrażkę spokojnie' ~ :aa 
jastrzllb w dół i wychodZii przed Kupczaka. Kra sportowca przystaJo przyznał, że Kupcza.k bły 
kowianin jednak nie daje za wygraną· Na 0- snął wc:zoraj klasą dawno już u niego nie s.p<l 
statnim wtirażu zawiązuje z Bek.iem walkę tykaną. 
przy wyjściu na prostą dochodu mu najpierw Urozmaicony progI'am wc-zorajszych -,oryśoi­
do supoutu, a później z każdym metrem coraz gów zakończono biegiem amerykańskim no!l '15 
bardziej się z nim zrównuje. Na metę wpadł okrążeń roru, który przyniósł zwycięstwo do­
jednak jeszcze pierwszy Bek utrzy;nują<: mi- Qrze jadącej parze Gabrych - Bek, nad para­
mmalną przewagę - zaledWie o połto.re] gu- mi warszawskimi i jedną wrocławską. 
my. 
Wspaniała walka zawiązała się między ni­

mi w trzecim i ostatnim biegu. Ze startu wy­
kig poprowadził Bek. Na przedostatnim wira­
żu, ale już niemal przy zejściu Kupczak de-

Z życia AZS-u 
Zarząd AZS Łódż komunikuje, Że Obóz Let­

ni AZS odbędzie się w Wiseke koło Miądzy· 
zdrojów od dnia 1 8. do 1. 9. br. Wszyscy za­
kwalifik0wan,i na wyjazd członkowie Związku 
powinni wpłacić należność za obóz najpóŹThiej 
do dnia 20 li pca br. 

x 
Akademicki Związek Sportowy w Łodzi pro 

wad~i naukę pływanda dla studentów wszyst­
kkh wyiszych uc-zelni cod7,iennie od godz. 
t6-ej od dnia 14. 7. br. na pływalni Politech­
niki Łódzkiej przy ul. Gdańskiej 155. 

Dżisiejsze imprezy 
PIŁKA NOZNA: boisko Tęczy, W:)!cze.ńska 

242, godz. 18-ta zawody towarzyskie: :~za _ 
Gw·azc'd. Zawody o IIListrz06two klasy C: go­
dzina 18.30 boisko DKS: ZZK III - WJdzew 
m. 

BOKS: sala przy 'OJ. KHińosk1eqo 2, godz. 19 
zawody o moralny tytuł m:str:za kI. B okręgu 
lódzkiego: Victo.ria - Conco·rdia II z Piotrka. 
wa. 

Uwaga, amatorzy boksu ł 
Zawody bokserskie "Conco,rdia" - "Victo­

ria", które miMy się odbyć w sali "Victorii", 
odbędą się w sobotę, dn. 17.7. 48 r. o godz. 
19-ej w ogrodZie fabrycznym ;przy ul. Ki1iń­
skAego Nr 2. 

. 12,04 Dziennik; 12,25 "Nasz sprzymie­
rzeniec w pieśni żołnierskiej"; 12,45 Porad 
nik dla wsi; 13,00 Muzyka obiadowa; 13,45 
Muzyka poważna; 14·30 (Ł) Z dziSiejszej 
prasy; 14.35 (L) Kwadrans pieśni cygań­
skich (płyty); 14-50 (Ł) Audycja dla d~e 
ci; 15.05 (Ł) Komunikaty; 15,50 (Ł) ArIe 
operowe: 15.30 "Wyruszamy w świat" -
słuchowisko dla dzieci; 16.00 Dzielll1ik 
16.30 Kwadrans lekkiej muzyki fortepiano 
wej; 16,45 "Przy sobocie po robocie"; 
18.00 "Mówi Wystawa Ziem Odzyskanych" 
18,05 Muzyka lekka; 18.40 (Ł) "Antena 
na bakier"; 19.00 (Ł) - W przededniu po 
łączenia 4-ch organizacji ideowo-wycho­
wawczych: 19.10 (Ł) Muzyka lekka i ta­
neczna (płyty): 19.25 (Ł) •. Pięć minut po 
ezji": 19.30 "Emancypantki"; 19.45 ,,7. ży 

ski Tadeusz, Szejn KaZimierz, Lipiec H en:'yk , KOMENDA "SŁUZBY POLSCE" DZIĘKUJE 
Rothok Szapsio, Kowalewski Stanisław, POiU6 
Aleksander. Za ok'lzaną pomoc w organizowaniu poże_ 

Powszechnej Org~ni7;acji "Służba Pols-ce" 
składa serdeczne podziękm~c:nie niżej wyml.e. 
monym urzędom, organizacjom, instyt.ucjom: Z-c" przewodniczą('ego 3ek ·eta.z gliania dla junakńw 0djeżdżaic.cy~h do Bry_ 

f-i GamraTek Jń7.pf (-i C .. qielskl Zyg. garJ Mlnrłzipżowych "i. P.' Komena;:! M.ip.jsk'3 w. _____ ~ ____ ~~ __ MP~~ 

~ W?~! ~ I ifl Bicie lł~~ .środkiem 
I f=n "'OZIE załatWiania uraz 

cia Zwią.zku Radzieckiego": 20.10 "Wie- Stefan Spyra po ukończeniu pracy W fabry­
czór Mickiewiczowski"; 20.40 (Ł) Recital ce, mając w jednej ręce chleb, a w drugiej 
śpiewaczy absolwentki Państw· Wyż. Szk- paczki z mąką deputatową, zamierzal wejść do 
Muz. w Łodzi - J. Dzikówny - sopran; świetHcy w celu załatwienia osobistej sprawy. 
21.00 Dziennik; 22.00 Muzyka taneczna: Na korytarzu trącił nie<:hcący Boleslawa CZl8.r-
22.45 (Ł) Koncert życzeń (cz. I), 22.58 neckiego, z którym od dłuższeqo czasu byli na 
(Ł) Omówienie programu lokalnego na nieprzyjaznei stopie. Gdy Spyra wracal ze 
jutro: 23.00 Ostatnie wiadomości: 23.10 świetlicy, ponownie natknął się na Czarne<:­
Muzyl~a teneczna; 23.20 Prog-ram na jutro kiego. który WÓWCZla..g chwycił go jedną ręką 
~3.30 Muzyka taneczna: 24.00 (Ł) Kon- za gardło, a trzyma illc w drugiej toporek, oza­
cert życzeJl (cz. IT); 0.29 (Ł) Zakończep.ie· mierzył .się nań j krzyknąl: .. m i ałeś żyć trzy 
audycji i Hymn,. mi*illc-e dłurie.i, b,edzjesz ~ył Lrzy m,ie6.lące 

krócej". Spyra rzucił jedną paczkę i zasłania­
jąc się drugą. uciekł do świetlicy. Atakow'any 
oiągle przez Czarneck.iego - Spyra schroni l 
s.ię na wartownię. 

Epilog tego zajścia rozegrał się wczoraj 
j1Jrzf>d Okręgowym Sądem Karnym. 

Sąd pod przewodnictwem sędziego B iało­
skórskiego był zdania. że do załatwiania oso­
histych uraz należy znaleźć inną drogę, niż bi­
cie, i skazał Czarnec\iego na Jeden rok wię-
7.ien i a. 0f;kariał prokurator Kac-z'lńs.kL 
IH>.2909a 

Prezydium M. R. N., Dyr. Okręg. P. K.P., 
Dyr. Ok-ręg. Pol~kleg(J Radia, Komendzie Miej 
skiej M. O., Dyr. Lasów Państwowych. Społe­
czno-Obywatelskie.; Lidze Kobiet, Towarzy_ 
stwu Przyjaciół Zołnierza, PCK., Dyr. Pryw. 
Zrzeszenia Przem. Włókienniczego, Cechowi 
R7eźników i Wędliniarzy, Klubowi Sportowe_ 
mu .,Mdalowiec'. 

Komer dant Miejski 

Powszechnej Organizacji "Służba Polsce" 
(-) Kryszan por. 

MUZEUM ErnOGRAF1CZN~ NIE CZYNNI! 
'Miejskie Muzeum Etnograficzne w Łod!:li 

będz~e zamk~ięte od dnia 15 Ij];lca do 15 &1elP." 
~a b;. - -- --




